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Młodzież polska 
znajdzie się 

w pierwszych szeregach budowniczych socjalizmu 
Uchwały Rady Naczelnej ZMP 

WARSZAWA (PAP). Obradują ce w pierwszych dniach sierpnia plenum Rady Naczelnej ZMP podjęło uchwałę której treść poda-jemy w streszczeniu, ' 
Na wstępie uchwała charakteryzuje rozwój sytuacji politycznej 

w okresie 2 lat działalności ZMP podkreślając wzrost sił światowego obozu pokoju i demokracji, któremu przewodzi wielki Związek Radziecki. 

Przed Kongresem Pokoju 
Cala Polska tyje przygotowaniami do 

pierwszego Ogólnokrajowego Kongresu 
Obrońców Pokoju. Przez kraj przecho· 
dzi potężna fala zobowiązań przedkon· 
t.resowych. Robotnicy ,chłopi, pracowni
cy fabryk, przedsiębiorstw, Instytucji 
oświadczają, że dla uc2'czenia kongresu, 
dla zamanifestowania solidarności z obo
zem pokoju i postępu, woli wywalczenia 
pokoju będą pracowail jeszcze lepiej, 
nit dotąd, jeszcze nsłlnl~J ,jesll!cze wy
dajniej. 

„Naszym zadaniem - stwie1·dza 
uchwała - jest skupić pod hasłem 
walki o pokój, przeciwko jego wro
gom - przeciwko amerykańskim 
podżegaczom wojennym oraz ich po
plecznikom i agentom rekmtującym 
się w kraju z niedobitków rozgromio 
nej reakcji - wszystkich uczciwych 
młodych Polaków, wszystkich szcze
rych patriotów, bez względu na dzie
lące ich jeszcze różnice". 

stycznej Partii Bolszewików, 
Lenina - Stalina. 

IDEOLOGIĄ ZWIĄZKU 
MŁODZIBŻY POLSKIEJ 

partii 

jest mM"ksizm - lenimlzm, niezwy
cięż..ona nauka Marksa, Fm.gelsa, 
Le!llina i Stalina". 
Uchwała mówi następnie o przeo

brażeniach, jakie nastąpiły wśród 
młodzieży polskiej pod wpływem 
wielkich osiągnięć sił demokracji 1 
socjalizmu - przypomina o umocnie 
niu jedności i wzroście szeregów 
ZMP oraz omawia sukcesy związku 
w mobilizacji młodziety do wykona
nia zadań przebudowy gospodarczej 
i społecznej. 

Wyrazem tego jest udział ponad 
270. tys. młodzieży we współzawod
nictwie, 5.900 brygad młodzieżowych 
w przemyśle, ok. I.OOO młodzieżo
wych brygad w PGR i spółdzielniach 
produkcyjnych. 

(Dokończenie na · str. 2) 

WYSTAWA APARATOW NAUKOWO-BADAWCZYCH 

Foto: Arch. „Dz. Ł." 

-I'risaliśmy niiedawno o wystawie aparatów naukowo - badawczych wyprodukowanych w Związku Ra<Wieckbn, krajach demokrąojl ludo
wej 1 NRD. Ułatwienie zaldadom produkcyjnym, laboratoriom fabrycz
nym i naukowym, instytucjom naukowo - badawczym i szkolnictwu wy:tsrz:emu zapoznania się z dorobkiem zaprzyjaźnionych•krajów, a za.
razem zaopatrzenia się w potrzebną aparaturę naukowo-bada~ą -oto zadania jakie postawili sobie organizatorzy wysta\\'.Y w gmachu 
Politechniki Warszaws)\iej_ ' 

Wystawa ta, której fragment działu elektrycznego widzimy na 
zdjęciu, otwarta będzie jeszcze tylko do 18 bm. 

W ila.d za słowami ldą czyny, wyrata
lace się wydobytymi ponad normę to· 
nami węgla, wytworzonymi ponad plan 
metra.ml tkanin, udoskonaleniem I ra· 
cJonaUzowaniem pracy, nowymi wyna
lazkami, które przyśpl.eszaJą I ulepszalą 
produkcję. 

„Związek Młodzieży Polskiej -
masowa organizacja młodzieży ro
botniczej, młodzieży ludu p1·acujące
go miast i wsi - winien być pomoc
nikiem Polskiej Zjednoczonej Partii 
Robotniczej w 'walce klasowej i w 
budownictwie socjalistycznym. Mło
dzież polska musi znaleźć się w 
pierwszych szeregach budo>vniczych 
socjalizmu, musi cały zapal swój 
i entuzjazm oddać sprawie tego bu
downktwa. Młodzież robotnicza sta
nowi przodującą siłę młodego poko
lenia i trzon jego bojowej organiza
cji - Związku Młodzieży Polskiej. 

ZSCh w real·izacji Planu 6-letniego 
Wezwanie rębacza Pawła Filaka z ko

palni „Wieczorek" spotkało się z impo
nującym odzewem \Vśród górników. 
Wciąż nowe zobowią:e-nia podejmują tn
dywldualnle I zespołowo przodownicy, 
s2tygarzy I kierownicy odddałów, przy
sparzając państwu dalsze milionowej 
V'arto!ci bogactwa. 

W ten sposób masy pracujące Polski 
Ludowe! odpowiadają na zbrodnicze 
knowania podżegaczy wojennych, na 
jawną agresję Imperialistów amerykań
skich w Korei, na pr6by wywołania 
J>r~ez nich nowej rzezi światowe). Polski 
świat pracy jest w pełni świadomy ce
lów, do którycq zmierza międzynarodo
wy imperializm. Nie mamy złudzeń co do 
Intencji kapitalistów, którzy dla ratowa· 
nla swych zagrożonych bogactw nie co
fają się przed popełnianiem najpotwor· 
niejszych zbrodni. Korea jest tego naj
bardziej wymownym dowodem. Dlatego 
najostrzejszy, najbardziej energiczny 
protest przeciwko zbrodni, dokonywanej 
przez amerykańskich Imperialistów na 
narodzie Korei, jest też jednym z czo
łowych haseł pierwszego Ogólnopolskie
go Kongresu Obrońców Pokoju. 
. Jest zrozumiałe dla każdego człowieka 
pracy, że tamą, zdolną powstrzymać 
zbrodnię amerykańskich organizatorów 
wojny, ujarzmić ich zbrodnicze zapę
dy - jest wciąż :rosnąca potęga Związku 
Radzieckiego, przodującej siły światowe
go Obozu Pokoju I skupionych wolcół 
7.SRR narodów miłujących pokój. Zdecy
dowana, stanowcza ,pełna mocy posta
wa obozu pokoju uniemożliwia naśla
dowcllln Hitlera wykonanie zakreślone
go przez nich krwawego programu. 
. Wienąc w pokojową przyszłość świa
ta- podkreślając wkład Polski do ogól
Jlcgo dorobku Obozu Pokoju - Kongres 
Warszawski podkreśli z~ szczególną mocą 
7naczenie, Jakie dla wzrostu siły gospo
darczej I obronnej Polski, dla wzrostu 
kultury I dobrobytu mas pracujących, 
posiada Plan &·letni, plan rozwoju go
spodarczego I budowy 11odstaw socjali
zmu, który z Polski uczyni jeden z naj
bardziej uprzemysłowionych krajów 
Europy. . 

Realizac.la tego planu wzmoże silę Pol 
1kl, Jej wkłaa ao ogólnoświatowego fron 
tu pokoju I przyczyni się do ostatecz
nego zwycięstwa nad obozem zbrodni 1 
woJD:l'o' 

Związek Młodzieży Polskiej 
przywódca i wychowawca młodego 
pokolenia narodu polskiego w duchu 
patriotyzmu i internacjonalizmu, w 
duchu braterskiej przyjaźni i bojo
wego sojuszu z narodami Związku 
Radzieckiego. w duchu solidarności 
z wszystkimi ludami świata walczą
cymi o pokój i wolność, o demokrację 
i socjalizm. Jest spadkobiercą wspa
niałych tradvcji, 1·ewolucyjnego ru
chu młodzieży polskiej - bohater
skiego Komunistycznego z,viązku 
Młodzieży Polskiej, jest młodszym 
bratem i towarzyszem broni leninow 
skiego Komsomołu - wiernego po
mocnika Wszechzwiązkowej Komuni-

(Obrady Plenum Zarządu Głównego) 
WARSZAW A (PAP). Mobilizowanie i organizowanie mas pracują

cych chłopów do realizacji Planu 6-letniego będzie centralnym zada
niem ZSCh na najbliższe Iata. W ten sposób określiło udział ZSCh w realizacji Planu 6-letniego ostatnie plenarne posiedzenie Zarzą
du Głównego Związku, które obradowało w Wars.zawie w dniach 14 i 15 bm. Plenum opracowało w wyniku obrad wytyczne i zadania dla poszczególnych ogniw związkowych, stwierdzając, że udział tej masowej, liczącej ok. 2,5 miliona mało i średniorolnych chłopów, or
ganizacji w wykonaniu Planu 6-letniego musi być stałym i obejmo
wać wszystkie dziedziny życia wsi, bowiem Plan 6-letni jest nie tylko programem gospodarc~ym, lecz równocześnie programem ideolo
gicznym, politycznym i społeczno- ustrojowym - planem budowy pod
staw socjalizmu w Polsce. 

Podstawą dyskusji nad udziałem 
ZSCh w realizacji Planu 6-letniego 
był referat sekretarza ·generalnego 
zarządu głównego ZSCh - pos. Ma
riana Jaworskiego. 

Referat ten na tle ogólnych zało
żeń Planu, a przede wszystkim na tle 
zadań rolnictwa w okresie 6-lecta, 
omówił główne formy i metody pra
cy samopomocowej w dziedŻinie re-

Serdeczny list do odzieżowców łódzkich 
Z a ł o g a z a kła d ów o dzieżowych „Wólczanka" w Łodzi otrzymała od sekretarza generalnego Francuskich Zwiazków Zawod<!- nia podpisów pod Apelem Sztok-wych Pracowników Przemysłu Włókienniczo - Odzieżowego - Da- holmskim. Apel ten podpisała już niela. Anker list z podziękowanie m za serdeczne przyjęcie zgotowane we Francji wielka ilość robotni-delegacji francuskiej przez załogę ,,Wólczanki" • ków - odzieżowców. 

W liście tym czytamy m. in. Waszego kraju do socjalizmu - Jesteśmy przekonani - kończy Pragnę wvrazić Wam wdzięczność zrozumieliśmy lepiej przyczyny za- swój list sekr. gen. · Francuskich za serdeczne przyjęcie, jakiego do- ciekłości anglo - amerykańskich Im- Włókniarzy i Odzieżowców, że poznaliśmy nodczas wizyty w Wa- perialistów, którzy chcą wywołać znanie nowej Polski, kroczącej do szych zakładach bawiąc w Łodzi z wojnę przeciwko Zwią.zkowi Ra- socjalizmu uod kierownictwem Vfaokazji międzynarodowej konferen- dzieckiemu i Krajom Demokracji szego drogiego Prezydenta Bier~cji włókniarzy i odzieżowców. Ludowej. Stosownie też do uchwał, ta, umocni ieszcze bardzie.i ich wopodjętych na Międzynarodowej Kon lę walki o pokój i wolność. życzę ferencji w Łodzi, zdwoimy wysiłki, Wam dużo sukcesów w · realizacji ażeby przeprowadzić akcję zbiera- Waszego Planu 6-letniego". 
~~~~~~~~~~ 

Nowg rząd błltiiiski 
reprezentuje skrajnq reakcję 

nocy z 31 lipca na 1 sierpnia br. po
lecił utworzenie rządu przemocy. 

alizacji Planu. W czasie wielogodzin
nej dyskusji tezy referatu zostały 
przeanalizowane przez działaczy te
renowych ZSCh, którzy zaakceptowa 
li, że perspektywy wspaniałego roz
woju gospodarczego i kulturalnego 
wsi, perspektywy dobrobytu, jaki~ 
daje chłopom mało i średniorolnym 
Plan 6-letni, 
zmobilizują tych chłopów do wzmote• 

nia wysiłków produkcyjnych 
i wzmocnią ich w walce z bogaczami 
i spekulantami o zbudowanie na wst 
ustroju pełnej sprawiedliwości spo
łecznej. 

t,: 

** Oceniając roJę ZSCh w realizacji 
Planu 6-letniego pos. Jaworski stw!er 
dził w swoim referacie, . że: Związek 
Sa;mopomocy Chłopskiej, który w cią 
gu dotychczasowej działalności ode· 
grał niemałą rolę w walce chłopów 
mało i średniorolnych przeciwko wy
zyskowi i wyzyskiwaczom na wsi -
w Planie 6-letnirn stać się powinien 
jedną z najpotężniejszych dh"igni, 
działających na rzecz realizacji za
dań planu w rolnichvie. Małorolni 
i średniorolni chłopi · ' n'ntszą w tej 
decydującej i trudnej walce z elt>men 
tarni kapitalistycznymi na wsi, w 
walce o plan, znaleźć. w'swojej !)rga
nizacji - w Zw. Samo.Pomocy ·chłop 
skiej w~ększą niż dotychczas i jak 

najwydatniejszą pomoc . . 
Zw. Sam. Chł. winien b1;1rdzięj niż 
dotychczas zespolić wysiłki swych 
członkÓ\V '".'Kołach gromadzkich ·i we 
wszystkich' formach orgap.izacyjnych 
dla łatwiejszego pokonywania wszel
kich p1·zeszkód w walce o wykonanie 
zadań · produkcyjnych Planu". 

Cała działalność Z\viązku w okre
sie 6-lecia powinna być nastawiomi
jak ' stwierdził pos. Jaworski - na 
Plan 6-letni w rolnictwie. Wszystkie 
dotychczasowe formy pracy i wszel
kie nowe formy muszą być podpo
rządkowane sprawie wykonania Pla
nu. 

Byłem zachwycony, widząc Wa· 
sze osiągniecia, Wasz entuzjazm 
w pracy i Waszą zdecydowaną wo
lę produkowania coraz więcej i le
piej, z wiara. że to co wytwarzacie, 
podnosi nie tylko poziom Waszego 
bytu materialnego, lecz przede 
wszystkim poziom gospodarczy Wa
szego kraju, wyzwolonego od ka
pitalistów - wyzyskiwaczy. W Wa 
szym słowniku nie istnieje już sło
wo bezrobocie. Pracujecie · dla sie
bie, dla swei;"o szczęścia i dobroby
tu. Praca przestała być dla Was 

BRUKSELA (PAP). Dotychczaso
wy minister sprctw zagranicznych 
Paul van Zeeland utworzył rząd 
jednopartyjny. składający się wy
łącznie z przedstawicieli reakcyjne
go Stronnictwa Chrześcijańsko-Spo
łecznego (PSC). Van Zeeland sam 
nie stanał na czele rzadu. lecz za
trzymał tekę spraw zagranicznych. 

Wyrok w procesie ks.· lłińskiego 
poniżeniem, jakim jest u nas. Od
wiedziny u Was wzmocniły naszą 
wolę walki o pokój - pisze dalej 

sekretarz gen. Francuskich Włók
niarzy i Odzieżowców. Bowiem w 
obliczu ·waszych wspaniałych osią
gnięć, wobec szybkiego marszu 

W drugim dniu procesu przeciwko stron oraz zapadł wyrok skazujący osk. ks. Ilińskiemu i jego wspólniczkom Ilińskiego na 4 lata więzienia i 500.000 
Sąd Apelacyjny w Warszawie wysłu.: zł grzywny, osk. Marćiniakową na 2 la 
chał opinii biegłego stwierdzając auten ta więzienia, osk. Zych-Brejterową na Premierem został senator katolic- tyczność listu Tadeusza Kościuszki, któ l1'2 roku więzienia i 75.000 zł grzywny ki Joseph Pholien. któremu Leopold ry osk. Iliński usiłował wywieźć za i osk. Nowicką na 1 rok więzienia i 50 III w przeddzień projektowanego granicę. Po przeprowadzonej eksperty tys. zł grz)'Wnf, marszu robotników na Brukselę, w zie wygłoszone zostałY, przemówienia 



Województwo łódzkie wybiera 
deleqatóH' na kongres Zl>UNSKA WOLA - wszystkie 

zaplanowane zebrania wyborcze KOP 
zostały już przeprowadzone. Z pośród 
bardziej czynnych obrońców pokoju 
wyróżnia się przewodnicząca KOP 
Cegłowska. 

Akcja wyborcza Komitetów Obroń 
ców Pokoju dobiega końca w Łodzi, 
nadchodzą też llczne meldunki z wo. 
jcw. łódzkiego. Odbyly się już w więk 
szości gromad wybory. Gmmy wybie 
rają delegatów na konferencje po
wiatowe, a te z kolei delegatów na 
Ogólnopols•ki Kongres ·obrońców Po
koju, który odbędzie się w Warsza
w ie 1 września br. 

BRZEZINY - poszczycić się mogą 
gminnym Kom. OP w Ujeździe 
który pierwszy na terenie powlatu 
zakończył konferencje gromadzkie. 
Te dobre wyniki są zasługą przede 
wszystkim prż~dniezącej gminne. 
go KOP Bronlsławy Przyborowskiej. 
Potrafiła ona dobrze zorganizować 
pracę i zainteresować nią mieszkań
ców gromad.· 

KUTNO - akcję wyborów groma
dzkich przeprowadziło dotychczas w 
75°/o. 13 bm. odbyło się w spókłzielni 
prndukcyjnej Plecka Dąbrowa zebra
nie wyborcze urozmaicone przyby. 
ciem ekipy Polskiego Radia. 
ŁASK - przeprowadza .Już ostat· 

nie z zaplanowanych zebrań wybor· 
czych gromadzkich. Z po{;ród aktyw. 
nych członków KOP wybijają się 
członek P. KOP Ziomek, przewodni
czący KOP Bugajski. Na wyróżnie· 
nie za ofiarną pracę zasługuje prze
wodniczący G. KOP w Zelowie Wan. 
da Kamińska. 
ŁĘCZYCA - źle z.organizował tu 

akcję wyborczą miejscowy Pow. 
KOP, pomijając wybory gromadzkie 
a planując odrazu konferencje gmin
ne, utrudniając tym samym udział w 
wyborach szerokim masom ludności 
\\ iejskie.i. 
ŁOWICZ - w 200 gromadach ze 

brania wyborcze dobiegają końca. Za 
równo w pracy trójek pokoju jak i 
na zebraniach wyborczych dał się 
zauważyć liczny i żywy udział ko
biet. 

POWIAT ŁODż - ukończył wybo. 
ry w gromadach i od 13 bm. zaczął 
zebrania gminne. Na wyróżnienie za 
ofiarną pracę w czasie akcji wybor
czej KOP zasługują Jan Cyruliński 
i Mańkowski z Pow. Kom. OP. 

PIOTRKOW - źle się spisuje, 
Wprawdzie wzięli się już do pracy, 
ale niestety późno i nie mogą się po
szczycić jeszcze wytllikami. 

brań przedwyborczych, które zgroma 
dziły 3200 osób - kobiet było 1800. 

PABIANICE - .oobrania wyborcze, 
obejmujące 57 bloków, dziś już do
biegają końca, główn1e dzięki klerow 
nictwu przewodniczącej KOP Aurelii 
Szwalm. 

TOMASZÓW MAZOWIECKI 
bard1.o dobre wyniki walki o pokój 
są tu główną zasługą dobrze rozumie 
jących jej potrzebę mieszkańców To. 

m~zowa. Komitet Obrońców Pokoju 
niestety nie stoi na wysokości zada· 
nia. 

ZGIERZ - wszystkie zaplanowane 
zebrania wyborcze odbyły $1ę już. 
Panujący na nich nastrój wymownie 
świadczył o uświadomieniu społeczeń 
stwa zgiersldego i jego woli walki z 
podżegaczami wojennymi. Na tle K. 
O. P. WY'l'Óżnia się cZlłonek Kom. Miej 
skiego Brze:?J!ńskL 

Aczkolwiek nie wszędzie dobrze za 
częto, to jednak przebieg akcji wybo. 
rów delegatów na Kongres OP na te
rerrile woj, łódzkiego wykazuje, że 
społeczeństwo nasze nie ustanie w 
walce o pokój, że świadome je&t, jak 
decydujące ma ona maczenie. (j) 

Uchwały RadJ lucze nej Z.M.P. 
(Dokończenie ze str. l) 

,,Mimo znacznych osiu•nie6 
stwierdza uchwała - ZMP nie na
dQży jednak w swej pracy za rol!nll
cymi zadaniami, jakie 11tawit. przed 
nim Polska Zjednoczona Partii Ro
botnicza wraz z całym obozem de
mokratycznym". 

PO PIERWSZE ZMP niedosta
tecznie spełniał swą rolę przywódcy 
i organizatora robotniczej, wiejskiej 
i uczącej się młódziety w budowie 
socjalistycznej. 

PO DRUGIE ZMP . niezadowalają
co pomagał Polskiej Zjednoczonej 
Partii Robotniczej w walce sił de
mokracji i socjalizmu przeciwko wro 
gom ludu. ~ródła tych dwóch bra
ków :v pracy związku tkwlll w tym, 
:te: 

l) ZMP - a zwłaszcza jego kie
rownicze ogniwa - był niewystar
czająco zwiQzany z ~yciem mall mło 
dzieży -- szczególnie 1·obotnlczej. 

2) Związek nie prowadził należytej 
pracy ideologiczno-oświatowej. 

3) ZMP nie był dostatecznie związa
ny z Polską Zjednoczoną Partią Ro
botniczą. 
Uchwała stwierdza, że wielkie zada

nia budownictwa socjalistycznego w 
Polsce wymagają przezwyciężenia tych 
braków w pracy ZMP, wymagają za
sadniczego przełomu w ctziałalnośr.i 
Związku. 
Podkreślając konieczność zasadnicze 

go przełomu ~ działalności związku, 
uchwała wskazuje następujące sposobv 
przezwycięienia braków: 

PO PIERWSZE', ZMP winien znacz
nie wzmocnić i rozsurzyó łlW• pracę 
ideologic:zno-wychowawczą.. Trzeba roz 
winąć platformę ideologiczną i opriicO• 
wać nową deklarację ideowo-progra
mową oraz statut ZMP. W tym celu 
Rada Naczelna ZMP postanawia zwo
łać pod koniec bież. roku II krajo\VV 
zjazd Związku Młodzieży Polskiej. 

Z PORYWAJCYMI PERSPEKTYWA- PO CZWARTE, ZMP musi pogłębić 
MI PLANU 6-LETNIEGO i ZADANIA więź z szerokimi masami młodzieży, 
MI WYNIKAJĄCYMI. Z TEGO PLA- wzmocnić robotniczy trzon Związku i 

NU NALEżY ZAPOZNAĆ CAŁ.t\ usprawnić pracę wszystkich ogniw or-
. MŁODZIEŻ. ganizacyjnych. 

W przemyśle organizacje ZMP win- Biorąc pod uwagę konieczność roz
ny pojd,6 wszelkie wysiłki, aby znacz szerzenia wpływu ZMP na młodzież, 
nie zwiększ.yć udział młodzieży w wal która kończy szkołę podstawową i opu 
ce o przedterminowe wykonanie pia- szcza szeregi organizacji harcerskiej -
nów produkcyjnych. Organizacje ZMP Rada Naczelna ZMP postanawia obni
winny rozwinąć szeroką działalność w żyć dolną granicę wieku przyjrnowa
celu podnoszenia kwalifikacji zawodo- nia do ZMP z 15 na 14 lat. 
V.'Ych młodzieży w przemyśle, pomagać w celu większego związania młodzie 
w wysuwaniu najlepszych młodych ro ży studenckiej zorganizowanej w 
hotników na odpowiedzialne stanowi- ZAl\IP z masami młodzieży robotniczej 
ska. i pracującego chłopstwa oraz w celu 

Na wsi Związek winien pomagać 1większenia oddziaływania Zl\'IP na 
Partii we wzmocnieniu sojuszu robot- dzieci uczące się w szkołach podstawo
niczo-chłopskiego, podnoszeniu produk wycb. Rada Naczelna ZMP poleca za
cji rolnej, w rozwijaniu spółdzielczości rządowi głównemu przy{ otować wcie-
produkcyjnej. Jenie do końca br. autonomicznej dotąd 

ZMP-owcy NA TRAKTORY! organizacji ZAMP do Związku Młodzie 
Maszyna to twój przyjaciel!_ Pod ty- ży Polskiej oraz włączenie aparatu eta 
mi hasłami koła wiejskie powinny roz towego ZHP do aparatu zarządów 
powszechnieć zamiłow~nie do techniki ZMP na wszystkich szczeblach. 
wśród młodzieży chłopskiej. NALEŻY ROZBUDOWAĆ LICZEB-

W szkolnictwii;: organizacje ZMP po- NIB ORGANIZACJ{: ZMP ' 
winny pomagać Partii, pomagać nauczy wśród młqdzieży robotniczej - kładąc 
cielom w walce o socjalistyczną treść szczególny nącisk na najbardziej war
i wynik nauczania. Trzeba rozwinąć ta teściowe elementy - ~ na wsi - przez 
kie formy walki o postępy w nauce i lepsze niż dotąd oparcie organizacji 
podniesienie jej poziomu, jak organi- wiejskich ZMP o. młodzież spośród ro
zowanie kółek naukowych i pomocy botników rolnych i biedoty. 
dla pozostających w tyle, młodzieżowe Należy wzmocnić pracę ZMP w jed
konkursy - śladem tegorocznej olim- nostkach „SP". „Shtżba Polsce" powin 
piady matematycznej, dyplomy ZMP na stać się jednym z głównych instru
dla pn:odowników nauki, częste oma- ment6w i podstawową bazą działania 
wianie sprawy postępu w nauce na ze- ZMP. 
braniach ZMP. , PO PIĄTE, ZMP winien .sJ:eroko roz 
N_a~ młod~eł skollla wfnna ~ę wfntó pra~ nad przygotowaniem mło

C'LUC Ściśre r.w1ązana & ~fil\ roflot chiezy do obrony kraju. 
niczą i M ~aganlami 0 wykonanie W końcowe! części uchwała podkre-
Planu 6-letruęgo. śla że ZMP winien całą swą pracą mo 

P_f! TRZEC~ ZMP winlen stal! pod ecie· zwi zać si z Polsk z·ednoczo-
nos1c" wą. czuJność rewolu~n\ i go- Dll ~artią ąRobot!iczą. ą l 
towosc boJową, aby pomagac w walce, . . 

Działania woJenne 
na H.orei 

NOWY JORK (PAP). - Korespon
denci amerykańscy donoszą, że dowódz 
two amerykańskie w Korei ogłosiło W 
dniu 16 bm. po południu komunikat 
stwierdzający, że m przyczółku mosto 
wym w pobliżu Jongsan wojska pół
nocno-koreańskie podwoiły swój stan 
posiadania w ciągu ostatnich 24 godzin 
i nacierają ,posuwając się naprzód w 
kierunku wschodnim. Po obu stronach 
są poważne straty. 

W rejon.ie miejs~owości Waegwan 
przeprawiły się przez rzekę Nakton no 
we oddziały północno-koreańskie, wy 
posażone w czołgi. Na północ od Waeg 
wan oddziały południowo-koreańskie 
cofnęły sir o 2 tysiące jardów. 

Na franc _ ołudniowym na wschód 
od Czindżu przeszło 1.300 żołnierzy p6ł 
nocne-koreańskich przebiło się przez po 
zycje amerykańskie w kierunku wscho 
dnim i rozwija działalność bojową na 
zapleczu armii amerykańskiej. 

Ciężkie bombowce amerykańskie 
zrzuciły macZIUł ilość bomb na punkty 
znajdujące się na północny-zachód od 
Waegwan. 

10 wsi, na które lotnicy amerykańscy 
zrzucili bomby, stanęło w płomieniach. 

PEKIN (PAP) - Z Phenianu do
noszą, że ogłoszony taro 15 sierpnia 
wieczorem komunikat naczelnego do
wództwa sił zbrojnych Koreańskiej Re · 
publiki Ludowo - Demokratycznej 
stwierdza, że oddziały a.imii ludowej . 
kontynuują na wszystkich frontach o- · 
!ensywę. 

Przed Kongresem 
Obrońców Pokoju 

WARSZAWA (PAP). 
Zbliżający się dzień 1 
września, kiedy rozpocz
nie w stolicy obrady I Pol
ski Kongres Obrońców Po
koju zaktyivizowal dzie
siątki tysięcy bojowników. 
poko.iu w całym kraju. 
Przodujące załogi nadal 
podejmują zobowiąza'Ylia 
produkcyjne. Ostatnio zo
bowiązania takie pod.ięli 
m. in, górni.cy kop. ,,Bo
lesław Clirobrf/'; ., > • ••• RAWA MAZOWIECKA - ~ 

gromadzkie przeprowadziła w dniach 
6--13 bm., poprzedzając je odwiedzi
nami trójek pokoju u prawie wszy
stkich mieszkańców oraz zebraniami 
przedwyborczymi, których celem by
ło wyjaśnieillie zarówno celu jak i pro 
gramu wyborów. Żywiołowo po pro
stu brali udział w zebraniach miesz
kańcy gminy Inowłódz, gdzle zakoń· 
czono wybory gromadzkie 9 bm. Bar
dw czynnym był tu ks. Wocial z Ino. 
włodza , przypominający z ambony o 
moralnym obowiązku wzięcia ud7Jialu 
w walce o pokój. 

Przykład i doświadczenia leninow
skiego Komsomołu winny być dla 
wszystkich orgBJlizacji ZMP stałą po
mocą w pracy. 

toczonej przeciw wrogom ludu, unie- . ,,Nas~ą ~um~ bę~e-; ~051 uchwa
szkodliwiać agent6w zagranicznego wy ła :- Jeśli na1l~p.s1 sposr'?d. członk6~ 
wiadu i dywersantów. Zw1~ ~ło~ezy Pols~1eJ staną się . 
Szczególną uwagę trzeba zwrócić na godm przyJęcia do PZPR . I 

Podczas wyborów dele
gatów na dzielnicowe i po- -
iviatoive konferencje -
zgromadzeni żywidłowo po
tępiają imperialistycznych 
zbrodniarzy, co znajduje 
swój wyraz również w ak. 
cji zbiórki na pomoc ofia
rom agresji amerykańskiej 

SIERADZ - wybory gromadzkie 
przeprowadzi w dniach 9-14 bm. W 
środę odbędą się zebrania gminne. 
Przyznać trzeba że członkowie Pow. 
Kom. OP nie zawiedli zaufania miesz 
kańców, którzy ich wybrali i zawsze 
są tam. gdzie pragnący pokoju mają 
.1ak-ieś trudności w organizowaniu wy 
borów czy zebrań. 

PO DRUGIE, ZMP winien śmiało 
mobilizować wszystkie siły młodzieżo
we do walki o wykonanie 6-letniego 
Planu rozwoju gospodarczego i zbudo
wania podstaw socjalizmu w Polsce. 

próby sze1·zenia rozkładu moralnego · W wielkiej bitwie o zbudowanie w j 
wśród młodzieży, pijaństwa, zakłama- Polsce podstaw soi::jalizmu Związek 1 

nia i obłudy. Zagadnienia moralności Młodziieży Polskiej winien stać się I 
socjalistycznej winny zajmować powa- bojowym pomocnikiem i -rezerwą I 
żne miejsce w pracy wychowawczej naszej Partii - Polsldej Zjednoczo- I 

w Korei. Zbiórka przynio
sła dotąd 146 milionów 
246 tys. zl. 

ZMP. nej Partii Robotniczej, ---· --------------....: 

SKIERNIEWICE - poc~tkowo nie 
doceniał tu Pow. Kom. znaczenia ak
cji wyborcźej KOP. Jednak dziś zro
zumieli to już wszyscy i postanowili 
wzmożoną pracą napraw;ć swoje nie
dociągnięcia by n.le znaleźć się na 
końcu w szeregach walczących o po. 
kój, 

/łletaloH'cq rozpoczęli 
Plan 6-letni na warsztacie zwiqzltowvm 

POW. WIELUIQ' - p~zebieg wybo
rów na terenie tego powiatu dowiódł 
że jego mieszkańcy zarówno zdają so 
bie sprawę ze maczenia walki o po
kój i że pota-afią ją dobrze zorgani
zować i prowadzić. W pracy tej wy. 
bijają się dwaj ofiarnie pracujący 
księża: z Bolesławca ks. Franciszek 
Kowalski i z Galewi~ ks. Mieczysław 
Tajner. W okresie zbierania podpi
&ów pod Apelem Sztokholmskim bra. 
1t IObaj udział w pracy trójek pokoju, 
dziś organizują zebrania, wygłaszają 
referaty by przedstawić ludziom 
obraz walki o pokój. 

OZORKÓW - zebrania wyborcze 
poprzedzono pracą uświadamiającą 
ludzi o ich znaczeniu. Podkreślić tu 
należy duży udziel kobiet w walce o 
pokój. Na 8 przeprowadzonych ze-

O~brzymie trzęsienie 
zlentl 

Padły pierwsze hasła, wzywające ca
ły nru:6d do rozpoczęcia nowego roz
działu walki o dobrobyt i szczęście. Ha 
sła te rzuciły władze państwowe, Pol
ska Zjednoczona Partia Robotnicza, 
podjęła je Centralna Rada Związków 
Zawodowych. 

Obecnie przyszła pora, by hasła te 
przełożyć na język konkretnych obo
wiązków każdego związku zawodowe
go, by w ich świetle rozpatrzyć zad~
nia każdej branży przemysłowej, kaz
dego odcinka gospodarki. By poznać 
pracowników wszystkich zawodów ze 
szczegółowymi zadaniami Planu 6-let
niego dla ićh specjalności i nakreślić 
wynikający z tych zadań plan pracy. 

W tym celu zarządy główne związ
ków zawodowych rozpoczęły obecnie 
rozszerzone plenarne obrady. Pierwsze 
obradowało plenum metalowców. 

Zadania, jakie spadają na związek 
metalowców sa ważne i wielkie, gdyż 
podstawą wykonania Planu 6-letniego 
będzie postęp techniki, a wytwarzanie 
nowoczesnych maszyn i urządzeń nale 
ży do przemysłu metalowego. 

mysłu, transportu budownictwa zależy 
oblicze dnia jutrzejszego. 

Dlatego też - jak słusznie zauważył 
na plenum ob. Sh'ak z odlewni żeliwa 
w Zawierciu - „nikt już z nas nie mo
że dziś wykręcać się od roboty, zwalić 
na drugiego, odłożyć na inny raz, mu
simy pracować wszyscy, musimy pra
cować co dzień i pracować dobrze". 

Przedstawiciele oddziałów okręgo
wych związku, rad zakładowych i przo 
downicy dawali przykłady dobrej i 
v1łaściwie pojętej pracy związkowej, 
dzieląc się doświadczeniem z resztą ze
branych, wskazując również na h'ud
ności i bolączki. 
Prz.ykładem dobrego stylu pracy 

związkowej służyć może podana przez 
przedstawiciela oddziału wrocławskiego, 
Ciepierz.yńskiego, fabryka wodomierzy 
we Wrocławiu. Praca tamtejszej Rady 
Zakładowej podbudowana jest mocno 
działalnością grup związkowych, gru
py nie są zbyt liczne, a członkowie ich 
pracują na tych samych stanowiskach 
robocz.ych. Łączą ich więc wspólne tro 
ski produkcyjne i wspólne zaintereso
wania. 

Oto np. grupa męża zaufania Leper
Przemysł maszynowy i obrabiarko- ta, podczas krótkieh i częstych zebrań 

wy, to rdzeń naszej rozbudowy i prze- analizUJ'e plan, kontroluJ'e J'ego wyko· 
KRAKÓW (PAP). Krakowskie b d Od k tr·uowan1·a i· wyprodu u owy. s ons nanie ze dni ubiegłe, planuJ' e robotę 

obserwatorium astronomiczne zanoto- k w nia nouroch ru·eznanych dotąd w 0 a ··" • bieżącą. Aktualne wykresy wskazują 
Wała we wtorek, dnia 15 bm. olbrzy- Polsce obrab1'arek wysokospraw - - stale grupie wykonanie planu (wynosi 
mie trz<>sienie ziemi. Początek trzęsie· 11ych aut'omatów zalez·y w w1"elkiei' 

~ • ono ostatnio , 159 procent). 
nie, odległego o około 6,5 tys. kilome- mierze wzrost wydajności i ogólne tem 
trów, przypadł między godziną 15-16 po produkcji. Od wyprodukowania od- Ciekawym wystąpieniem w dyskusji 
- zaś maksimum natężenia na godz. powiedniej ilości traktor6w, kombaj- była wypowiedź przodownicy z fabry-
15,41. n6w i innych maszyn rolniczych zale- ki lokomotyw Chrzanowskiej, która 

Sejsmografy notowały ruchy ziemi ży przebudowa naszego ustroju rolne- I zorganizowała ·brygadę kobiet, pracują 
przez około trzy godziny. l(o, od różnorodnej aparatury dla prze· cych na wiertarkach. Brygada ta we-

2 DZIENNIK ŁÓDZKI nr 225 (1847). 

zwała do współzawodnictwa wszystkie 
brygady męskie„. 

„Chcemy nie tylko pracować sumie-;:;
nie i dobrze wykonać nasz własny plan 
lecz także dać przykład mążczyznom, 
aby i wśród nich znikło bumelanctwo 
i „obijanie się". Chcemy budować Plan 
6-letni, szczęście i pokój dla naszych 
rodzin„." 

Chrzanowska sama zażądała podwyż 
szenia normy. dla wiertarek, jako zbyt 
niskiej dla wykwalifikowanego robot
nika. 

Przedmiotem, omawianym szczegól
nie obszernie, było współzawodnictwo. 
Obejmuje ono 77 proc. metalowców, 
przyczyniając się do wykonania z 7-
procentową nadwyżką ogólnego planu 
produkcyjnego. Znane są na terenie 
kraju nazwiska takie, jak Dobrut ze 
Starachowic, jak Kaczmarek z Pafawa
gu, Ostrowski z ZW AO, Stelmaski ze 
„Świerczewskiego". 

Mimo to współzawodnictwo w prze
myśle metalowym natrafia na poważne 
hamulce: przestarzałe, sztywne regula 
miny i wadliwe, tiierównomierne usta
wione, przeważnie zbyt niskie normy. 
Nie upowszechniono też dotąd należy
cie szybkościowego skrawania, mimo 
że daje ono ogromne korzyści produk
cyjne (w szeregu zakładów pozwoliło 
zwiększyć wydajność wydz. mecha-
nicznych o 5-10 proc.). -

Plenum przeprowadziło · analizę sy
tuacji w dziedzinie norm. W większo
ści zakładów budowy maszyn, taboru 
i sprzętu kolejowego i obrabiarek 
wprowadzono nowe metody, organiza
cji pracy (montaż taśmowy, gniazda 

obróbcze itp.), ustawiono wiele no
wych maszyn. Wydajność pracy wzro
sła, a normy pozostały te same. 
Wytworzyła się też nier6wnomier

ność poziomu norm, powodująca upriy 
wilejowanie jednych, a pokrzywdzenie 
drugich. Tak np. w Zakładach Wytwór 
czych Naczyń Emaliowanych w Olku
szu dziwaczne ustawienie norm powo- . 
duje obniżenie zarobków najwyżej 
kwalifikowanych robotników, przy wy 
sokich 'larobkach niższych kategorii. 

W .,Ursusie", Porębie, Pafawagu l 
wielu innych zakładach średnie prze
kroczenie normy wynosi powyżej 150 . 
proc„ tj. znacznie więcej, niż przekro
c1.enie planu. Wniosek stąd jasny, :i:e 
plany są realne, a normy za niskie. 
Cóż oznacza to w praktyce? - Ozna• 
c~a to, że podczas gdy dobrzy, rzetel
ru pracownicy wyrabiają 200 i 300 pro
cent normy, mniej obowiązkowi wyra
biają tylko swą norme (która w isto
cie stanowi często pół normy). Traci 
na tym państwo, traci na tym całe pra 
cujące społeczeństwo. 

Opracowanie nowych, analitycznych 
norm przyniesie postęp produkcji 1 

podwyżkę zarobków robotniczych 
gdyż przy stawkach akordowych płac~ 
zależna jest od ilości wykonanej pro
dukcji. - Związek Metalowców posta
wił sobie za zadanie współpracę z 
czynn.ikami przemysłowymi w opraco
waniu i wprowadzeniu w życie słusz
nych, post~powych norm, opartych o ' 
konkrethe warun!d zakładów . jako je
dnego z głównych bieżących zadań o
becnego etapu walki o Plan 6-letni. 

W • .L 
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... mamy również rekordy 

Wiedza dla wszystklcłl 

Jedyne na świecie 
Muzeum Darwina 

żniwa zakończone. Ostatnie 
snopy zwieziono już pod dach. 
Za parę dni w świetlicach, do
mach ludowych, na boiskach 
spółdzielni produkcyjnych, wio
sek i majątkćw państwowych za 
IJrzmią wesołe melodie pieśni do 
żynkoWYch. Wieś będzie obcho
dziła swoje największe doroczne 
święto - święto zbierania plo
nów. 

- Jak wypadły tegoroczne żniwa? 

z ha żyta, w majątku Walewice 49 q z 
ha jęczmienia j11rego, w Głaznowie 
35 q z ha żyta. Z innych upraw - w 
Sekursku mamy wspaniałe zbiory 
chmielu. Tamtejszy brygadier chmie
lowy Marcin Kołcd~ zapewnia, że 
pierwszy raz w życiu ma takie plony. 
10 q chmielu z hektara, w stosunku do 

preliminowanych 5 kwintali - to bar
dzo dużo. Dobrze pracował, to i plony 
ma piękne. 

Roboty teraz pełne ręce: omłoty, od 
stawy zbóż siewnych, przygotowania 
do siewu rzepaku ozimego, który sie
jemy na powierzchni 800 ha, no i już 
niedługo siewy jesienne. 

Na marginesie świetlicowej wystawy 

- Czy wszystko na czas będzie wy
konane? 

- Na pewno. Robotnicy nie dopu
ściliby do tego„ aby ich gospodarstwo 
nie wykonało wyznaczonego zadania 
we właściwym czasie. Wykonanie pla
nów jest ambicją wszystkich naszych 
ptacowników. (ibk) 

W Moskwie istnieje l\Iuzeum Darwl· 
na, które obejmuje ponad 100.000 ekspo 
natów. Bogate zbiory, j~dnego z naJ
zasohniejszych muzeów przyrodniczych 
świata, nic mieszczą się już w obec• 
nym gmachu, zbudowanym w r. 1905. 
Przewiduje się budowę nowego gma· 
chu o 40 dużvch salach. 

Niektóre eksponaty muzeum są uni· 
katami np. je,iyne na świecie zbiory 
zwierząt myśliwskich, domowych, zwle
rzat tropikalnych, małp człekoksztalt· 
nych, ptaków rajskich. Muzeum posia• 
da najlepiej w Europie wypchane sło
nie, bizony, tygrysy, Jwy, wilki, niedź
wiedzie. 

Z tym pytaniem zwracamy się do wi
cedyrektora Okręgu Łódzkiego PGR, 
Staniszewskiego. 

::_ Dobrze - pada odpowiedź - bar 
dzo dobrze. Należyte przygotowanie 
akcji żniwnej, sprawna organizacja 
pracy, świadoma postawa robotników 
no i - co już od nas nle było zależne 
- sprzyjająca pogoda sprawiły, że żni 
v•a tegoroczne zostały przeprowadzone 
\\·e właściwym terminie. Obecnie wszy 
!!ki~ zboża są już uprzątnięte. Gospo
!larstwa młócą. Młócą pełną parą -
przed nan1i stoi bowiem poważne za
danie dostarczenia nie tylko naszym 
majątkom, lecz również spółdzielniom 
produkcyjnym oraz mało- i średniorol
nym chłopom kwalifikowanego zboża 
siewnego na siew jesienny. 

Wlókniarzł! - filmowcami 
Muzeum Darwina współpracuje ściśle 

:z: zarządem przemysłu futr7.arsldego: 
organizuje wykłady, konfereacje dla 
pracownilców przemysłu futrzarskiego 
oraz pomaga zarządowi przem~·slu . w 
urządzaniu wystaw futrzarskich. Dzię
ki takiemu powiązaniu placówki na
ukowej z odnośną gałęzią przemysłu, 
Muzeum Darwina może prowadzić bada 
nia naukowe w skali niespotylcanej w 
nauce burżuazyjne,!. Tak np. kolekcję 
szczególnie ubarwionych okazów niedź
wiedzia białego uzyskano po przejrzP.
nitt przeszło 8000 skór niedźwiedzich. a 
cenny zbiór 200 lisów stanowi w~·nik 
przeglądu setelc tysięcy okazów. Gro
madzenie podobnych zbiorów możliwe 
jest tylko w warunlcach. jakie stworz:vJ 
Związek Radziecki, a wartość tych zblo 
rów jest dla nauki całego świata wprost 
bezcenna. 

-:-. W jakim terminie zboża siewne 
mają być odstawione? 
· -Do 25 sierpnia. Już teraz, w cią

gu pierwszych kilku dni, odstawiliśmy 
40 tys. kwintali, jesteśmy więc pewni, 
że plan odstaw wykonamy i to przed 
terminem. Trzeba też dodać, iż w po
równaniu z rokiem ubiegłym damy o 
30 proc. więcej zbóż siewnych. 

- Jakie są wyniki omłotów? 
' - Plony przewyższyły nasze ocze

kiwania. Np. z dotychczas omłoconej 
pszenicy uzyskaliśmy przeciętnie 19,5 q 
11: ha, z omłoconego żyta - przeciętnie 
20 q z ha, owsa - do 20 q z ha. Cyfry 
te będą bardz!ej wymowne gdy doda- J 
my, iż w roku ub. zarówno z ha psze
nicy jak i żyta mieliśmy przeciętnie do 
18 kwintali ziarna. 

- Oczywiście, to była mowa o prze 
ciętnej wydajności, ale mamy również 
rekordy. Np. w gospodarstwie Rszew 
na obszarze 5 ha• uzyskano po 37,3 q 

Nowe wydawnictwa dla dzieci 
TOŁSTOJ LEW, TRZY NIEDZWIE

DZIE. Przekl.ad z :rosyjskiego M. 
Grzeszczak. Ilustr. E. Różańskiej, 
W-wa. 1900. Czytelnik. Cena zł 180,-, 

Doskonała , łatwa, prosta baśń Tołstoja, 
jest ślicznie i bogato ilustrowana D1a dzie 
ei zaś czter<l>&Ześcl0l1etnich ilustracja jest 
"'·ażniej.sza lub 1·6wnle waina jak tekst. 
W „Trzech niedilwiedz;iach'' autor i llu
stratorika do~on.ale się dopelniaja. Obok 
dl!Żyoh ciekawych „obrazków" · teksty 
krótkie. baśniowe, zabawne: opowiada• 
111le o przygodach dziew:czynk:l, !która .za
błąkała się w lesie 1 trafiła do tajemni• 
czego domku państwa Niedżwied'l<kich i 
!eh synka. Książka '''iProwadza w przy
st~y spo&ób pojęcie wielkości (du2y, 
mniejszy, najmniejszy) t lk'Ształc! małych 
czyte~ków, bawiąc ich jednooześnie. 

KOZŁOWSKI WŁADYSŁAW. CZA. 
RODZIEJSKI APARAT. Du:strował Zb. 
Rychlicki. W•wa. Czytelnik. 1950. Ce
na z.J: 300-. Baśń dla dzieci w wlelcu 
6-9 Oat. 

PRZODOWNIC~FILMOWI W. Z. P. B. 

Foto: Sekcja Filmowa W. Z. P. B. 

Od lewej: Jadwiga Szczelińska, Edward K<>walski, Józef Paradowskj, 
Zdzisław Ligura i Eugend.UM: Wojno. - Realizatorz.y ciekawej kroniki 

filmowej W. z. P. B. przy w~e „Klubu foto-filmowego". 

W Łodzi istniej11 kilka. klubów filmowych. - Na rebraniu Klubu 
DI Kombinatu Dziewta.rsldego w Łodzi, jego ozłonkcwie za.puma.ją się 

z taśmą filmową. 

'l\'-:'" •1 • I ~ce iu1... ~· 

Plansze i fotomontaże, obrazujące 
osiągnięcia produkcyjne robotników 
oraz portrety przodowników pracy
cto najważniejsze elementy wysta
wy jaką urządzono w świetlicy ZPB 
im. 1 Maja. Uwagę zwiedzającego 
zwracają liczme dyplomy będące 
własnością świetlicowego kółka dra
matycznego, chóru i zespołu tanecz
nego. 

Kierownik świetlicy Stanisław 
Wieszczycki wyjaśnia nam nie bez 
dumy, że na dyplomy zasłużono. 

- Mamy własny chór, dwa bale
ty młodzieżowy i dziecięcy, koło 
plastyczne, sekcję dramatycz:ną i o
światową. Ta ostatnia prowadzi 
kurs języka rosyjskiego i kurs dla 
analfabetów. Zorganizowaliśmy 2 
orkiestry, 22-osobową symfoniczną 
i 20-osobową dętą. Poza tym mamy 
liczną sekcję fotofilmową. 

O tej sekcji opowiada nam jej 
organizator Edward Kowalski. Do
wiradujemy się, że sekcja fotofilmo
wa brała czynny udział w realiza
cji kroniki filmowej z uroczystości 
przemiam>wania .zakl. im. Juliana 
Marchlewskiego i z tego jest naj
bardziej dumna. Członkami sekcji 
fotofilmowej są również kobiety. 
Na czele ich znajduje się 17-letnia\I 
przodownica pracy, prządka Jadzia 
Strzelińska. Nie ustępuje ona w pra 
cy fotofilmowej takim „filarom" 
sekcji jak Alojzy Bartosik czy Jó
rief Janiak - chociaż Janiak, akty
wista ZMP, to prawdziwy ~uch. Nie 
poprzestaje on na pracy sekcji foto
filmowej, ale działa również w sek
cji dramatyc2l!lej i balecie. Wszędzie 
go pełno. 

Takich Janiaków jest zresztą w 
świetlicy ZPB im. 1 Maja więcej. 
Z.obaczcie wystaw~ zapoznacie 
się z nimi. (G. P.) 

Zadaniem Muzeum jest opracowanie 
i propagowanie teorii ewolucji jako 
przyrodniczo-naukowej podstawy świa
topoglądu materialistycznego. Ekspona• 
ty są tu rozstawione według nowocze· 
snej zasady radzieckiego muzealnictwa. 
Zasada ta zmierza do tego, ażeby przez 
skojarzenie nauki ze sztuką, eksponat 
działał na każdego widza, niezależnie 
od tego, czy będzie nim uczeń, robot· 
nlk fabryczny, czy uczony. Ta nowocze 
sna metoda polcazu - powiązanie na· 
uki i sztuki pod postacią dzieł malar· 
stwa i rzeźby jako ilustracji do tema· 
tów z zakresu nauki darwinizmu, sl:a
nowi główną osobliwość Muzeum. 

WykorzystaniP elementów sztuki, ja
ko formy pokazu naukowego, podykto 
wane jest chęcią pokazania nie tyle 
rzeczy, obiektów, ile dynamiki życia 
zwierząt i dziejów -żywej przyrody. Mu
zeUin pragnie pokazać zwiedzającym 
nie tylko okazy zwierząt, ale proce•y 
i prawa przyrody, histori~ nauki, cha· 
rakterystyczue obrazy z życia poszcze• 
góluych zwierzat, co w warunkach mu• 
zealnyclt możliwe jest jedynie przy po· 
mocy ilustrac.ii malarskiej lub rzeź· 
biarsklej. Cenne zbiory obrazów i rzeźb 
objaśniają róż11e działy biologii zwie· 
rząt I zagadnienia wiedzy przyrodni• 
czej w świetle teorii ewoluc,ji Darwina. 

Obrazy i rzeźby wykonane są przez 
utalentowanych artystów l ze względu 
na swoją dużą wartość artystyczną 
przykuwają one uwagę zwiedzających. 

Kilka sal Muzeum przeznaczonych 
jest dla młodzieży szkolnej, Istnieje 
osobna sala dla niewidomych. Niewido· 
ml dotykają ekspollatów rękami I w 
ten sposób zdobywają wyobrażenie o 
kształtach. 

Podobnych zbiorów nie posiada tad· 
ne muzeum ,świata. 

(ab) 

W PLANIE 6-LETNIM: 

Zwiększymy liczbę łóżek szpitalnych o 38,1 %, 
liczbę przychodni miejskich i ośrodków zdrowia 

o 99%, liczbę lekarzy o ok. 75 % • 

Jeszcze chyba nigdy aparat fotogra!!cz• 
ny nie był aokcesoriu:m baśniowym. Apa· 
rat jest oczywiście zaczarowany, Paja• 
cyk i kogucik Bazgrotek dostają go od 
redaktor;i tygodnika dla dzieci prze<! wy. 
!1'U$Len!em na poszukiwanie zaginionej 1a.. 
lecZlki. Kiki i mamy B~rotka, kury .Ta
rzęba1ki. }>o niezliczonych zabawnych 
przy.godach !l)oszu.kiwania kończą się szczę 
śliwe. Nierea·lne ikoleżeństwo dzieci, zwie 
irza.ków i zabawek w swej baśniowości 
jest naturalne i pełne wdzięku. Ksliiżka 
ma duto humoru i dy&Icretnego sentymen 
tu. Humor, .poetyczność 1 sentyment ce
chują równJeż ilustracje Rychlickiego. 

... Tak, tak ... proszę pana. Od tego 
dnia upłynęło równe 41 lat, pierwszy 
bowiem mecz piłkarski w Łodzi odbył 
się 17 sierpnia 1909 r. Ja grałem na 
obronie, a obok mnie inż. Łabędzki i 
Nowacki. Nazwisk całej jedenastki już 
nie pamiętam. Ale na pewno wiem, że 
na pomocy grali inż. Lubawski i Z. 
Hanke. Naszym bramkarzem był K. 
Kaszner, który dzielnie bronił dostępu 
obcej piłki do bramki... 

Rocznica pierwszego 
meczu piłkarskiego w Łodzi 

liśmy pierwszy mecz piłkarski w Lo• 
dzi z Warszawskim Klubem Sporto• 
wym (dzisiaj Polonia-Kolejarz). 

Przed meczem udaliśmy się do na
szego klubu, który mieścił się w piwni 
cy Szkoły Handlowej przy ul. Dziel
nej. Stamtąd jako czarno-biali przede
filowaliśmy na boisko na Pl. Dabrow
skiego. Naszemu marszowi tow;rzyszy 
ło zdumienie przechodniów. 

WUHL ROSE, CZAPKA MĄDROSCI 
I INNE BASNIE. Pneokład z &'ll:giel· 
&k:lego .T. Czarnoclldej. Ilustr. J . Leni• 
cy, W-wa. czytelnllk. 1900. Cena :l'JO<' 
tych 200,-. (S-10 lat). 

Auł.orka sięgnęła do da'Wl?lych bałn!o
wYch postaci 1 rekwizytów. .Test dobra 
królowa, mądry !kró1, ambitny e nieudol
ny pyszałek, są klejnoty, zaczarowane 
ptaki 11;p. Ideologia jednak ma wydźwięk 
w...o,półczesności. Klejnotem. który zna 1• 
duje królewicz. krejnotem najcenniej
szym, jest uda,,-.k=alony cep, sito na zbo. 
że, zegar zmajstrowany wymyślnie. a nie 
diamenty i perły, Rozum, nie czat>ka cza
rodziej~ka, daje prawo do władzy. 

Ilustrac!e o zacięciu satyrycznym uwy• 
puklają cechy charakterystyczne postaci 
baśniowych. 

Niezwykłv »gość« 
w porcie gdyńskim 

Tymi słowy rozpoczął opowiadanie o 
pierwszym meczu piłkarskim w Łodzi 
jeden z ówczesnych graczy jedenastki 
ŁKS, Jan Jarkiewicz, który, rzecz pro
sta, od wielu łat przestał już „kopać" 
piłk~, jednak ze sportem nie zerwał 
i do dzisiejszego dnia utrzymuje z nim 
najserdeczniejszy kontakt. 

.„Kto raz zakosztował uroku sportu, 
ten z nim nie zerwie już do. śmierci. A 
trzeba wiedzieć, że nasza pierwsza je
denastka ŁKS powstała w szczegól
nych warunkach życiowych. Łódź 
przed 40 laty była miastem kontra
stów. Nędzy i bogactwa. Nędzę sta
wiam na pierwszym miejscu, bo jej 
było dosłownie pełno i na każdym kro 
ku. Robotnik łódzki, traktowany był 
jako parias. Stał - jak to się mówiło 
-· poza „społeczeństwem". Nasza jede 
nastka przeważnie rekrutowała się z 
dzieci rodziców tzw. pracującej inteli

W basenie portowym w Gdyni zja- gencji. Ale i rodzicom naszym nie ka-
pało po brodzie. Musieli borykać się z wił się niespodziewany ,gość" w posta różnymi trudnościami materialnymi. 

el dużego delfina, który zapędził się do Tylko nielicznym udało się ukończyć 
tego basenu w pościgu za rybami. Aleksandryjską Szkołę Rzemiosł, a 
Rabuś, miotał się kilka godzin po ba następnie udać się na studia do Mit-

1 weidy 1 t,dobyć tam tytuły techników senie, ścigany zawzięcie przez po ują- czy inżynierów. I właśnie ta Mit- i 
cych nań marynarzy. Mimo dużej ilo- weida! Bo od tej Mitweidy zaczęło się 
ści myśliwych polowanie nie dało re- moje życie sportowe przed 41 laty. 
zultatów. Delfin strategicznie wycofał Otóż grono kolegów przywiozło stam-
. t hł · e mórz I tąd nowy sport do Łodzi - footbal. się w 0 c a~ • : . . Zebrało się około 60 młodzieży, która 
Delfiny, ktore nalezą do rodzmy w~e posta. nowila założyć ŁKS, głównie sek

lorybów, na \Vodarh Bałtyku pokazu3ą cję ni}ki nożnej. 
lię niezwykle rzadko. , Jeszcze w 1908 r. tymczasowy zarząd 

ŁKS na czele z prezesem Winterem 
rozpoczął starania u „piotrkowskiego 
gubernatora" o legalizację naszego klu 
bu. Przedstawiciele carskich władz w 
Polsce niechętnym okiem patrzyli na 
wszelkie organizacje młodzieżowe, a· 
tym samym i sportowe. Wreszcie w po 
czątkach 1909 r. ŁKS został zalegali
zowany. 

Społeczeństwo łódzkie nie miało żad 
nego zrozumienia dla sportu, a już pił 
kę nożną uważało z:a jakąś cyrkową 
atrakcję. Własnym sprytem urządzili
śmy boisko na jednym z terenów przy 
Pl. Dąbrowskiego, zdobyliśmy sprzęt 
sportowy, buty i kostiumy. 
Nadszedł wreszcie ten radosny dzień 

17 sierpnia 1909 r. W tym dniu rozegra 

DRUŻYNA PIŁKI NOŻSEJ Ł. I{. S. w 1909 ROKU 
ją z lewej ku prawej. stronie: I prezes R. Winter, Z. Sienkiewicz. 

A. Kowalewski, K. Łabędzki, J. Mcntag, A. Panek, H. Lubawski, 
J. Hirscbberg, K. Koniewicz, A Heiman, J. Hanke, St. Lubawski 

i Jan Jark:ew.icz. 

„.Pajace idą - wrzeszczeli chłopcy 
i przygodna publiczność - pajace idą! 

Nieliczne miejsca siedzące zajęły 
przede wszystkim nasze kochane bab
ki, matki, ciotki, siostry, narzeczone, 
słowem nasi bliżsi i dalsi krewni oraz 
spora garstka przybyłych z Warszawy 
kibiców. To była nasza pierwsza „pu
blika" w ' ilości mniej więcej 300 osób. 
Dzień 17 sierpnia 1909 r. był piękny. 

Słońce z lekka przypiekało. Na boisko 
wybiegły obie jedenastki, nasza i war 
szawska. Sędzia zasygnalizował gwizd
kiem początek meczu. Doskoczyliśmy 
do piłki. Pierwsze kopnięcie przypadło 
Łabędzkiemu. Piłka wzbiła się w górę. 
Rozpoczęła się gra. Zdawało mi się, że 
do ramion wrosły mi skrzydła. Byłem 
w niebowzięty, a jednocześnie cała u
wagę swą skoncentrowałem na pełza
jącej po ziemi piłce. Gra toczyła się ze 
zmiennym szczęściem . W rezultacie ten 
.pierwszy nasz mecz ŁKS przegrał z 
Warszawą. Warszawiacy grali lepiej, 
mieli już poza sobą ponad rok gry. 
Dla nas to był dziewiczy występ. By
liśmy bardzo ruchliwi, jednak trema 
i ciężkie , twarde buciska stanęły na 
przeszkodzie. Ten pierwszy mecz, jak 
żywy stoi mi do dziś w pamięci. 
Było nam markotnie, Że przegrali

śmy na własnym podwórku, przegrać 
jednak musieiiśmy, bo byliśmy słabsi. 
a wyglądaliśmy tak (Nasz rozmówca 
pokazuje starą fotografię„. przyp. 
red.: aż tak starą że trzeba ią było 
prz0rVS':WVWaĆ' „). ' 

Roch P:ekarski 
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Las beczek i plot z butelek w Piątku LUlłJ ao 'Ąebakełi 
Kolonie letnie TPD Zulówku w Przetwórnia owocowo-warzywna w j ne). Praca w przetwórni idzie na dwie czy i prawdopodobnie niedługo będzie 

Piątku powstała „z niczego". Z roz- zmiany. technikiem. Tak przynajmniej przepo- Oto co pisze nam 14-letnia Regina spora gromadka, bo przeszło 200. Za 
pal·celowanego majątku obszarniczego W chwili obecnej czynne są dwie ha wiada mu kierownik. Rutkowska z Domu Dziecka w Kę- żywamy wypoczynku po całorocznej 
został ośrodek, w którym stały długie le - hala oczyszczania i przygotowa- Ciekawie i interesująco przedstawia blinach o kolonii zorganizowanej pracy i kąpiemy się w rzece, która 
mury zabudowań dworskich. Mury go nia owoców i warzyw oraz hala kon- się na terenie przetwórni sprawa wyko przez , Tow. Przyjaciół Dzieci: jest największą atrakcją naszej ko-
ł1e, zdewastowane, nadające się raczej serwacji, gdzie najciekawszą czynno- nania niektórych maszyn we własnym Kolonie letnie w Zułówku. położo- lonii. 
na rozbiórkę. I w tym to właśnie tniej ścią jest zamykanie puszek. zakresie. Zespół warsztatowy wraz z ne są w pięknej miejscowości. Wo- Dzięki kierownictwu kolonii byli
SC'U postanowiono założyć placówkę, Plan inwestycyjny fabryki jest znacz inżynierem wykonali: 1) dwie prasy koło na piaszczystym terenie rozclą- ś.my na kilku wycieczkach: w Spale, 
która tę cichą i dotąd upośledzoną oko ny. Obok istniejących dwóch hal w do tłoczenia surówek, 2) szarpacz ze gają się sosnowe lasy. Zagajniki o hucie szkła „Hortensja", W Toma
licę ożywi, da pracę jej ludności, a rozbudowie są: hala trzecia, w której starego młynka do makuchów, 3) dwa mł<>dych pędach wyglądają prześli~ szowie u niebieskich źródeł i W gro 
kto wie czy w przyszłości nie rozgłos. mieścić się będzie biuro techniczne, la- parowniki z beczek, 4) ze starej, prze cznie w swej soczystej zielonej sza- tach pod Tomaszowem. Pomyśleć, że 
Nikt nie przypuszczał, aby w kilka horatorium i wytwórnia syropów, hala znaczonej na złom lokomobili maszynę, cie. Mięciutki puszysty mech przety- gdzie indziej dzieci muszą cię~ko 
miesięcy po rozpoczęciu budowy fabry czwarta - płynnego owocu i suszar- która wytwarza siłę niezależną od mo- kany liliową pachnącą macierzanką, pracować i nie wiedzą OO to Jest 
ka ru:;7.yła. Różni „spece" twierdzili, nia oraz magazyn i piwnice. Buduje toru. wygląda .Jak wzorzysty kob:iel'!ZeC. szkoła. kolonie, przyjemność 1 roz'" 
ze albo wcale nie ruszy, albo najwcze się także portiernię. Marzeniem zespołu warsztatowego W tym leśnym zakątku znajduje rywki. U nas natomiast każde dzie· 
· · 1 się nasz punkt kolonijny. Do szcze- cko "Jtoczone jest serdeczną opieką snieJ za dwa ata. Tymczasem rok te- Dwie zmiany pracowników prze- jest w przyszłości zmontować kompre- biotu ptactwa dołącza się gwar roz- przez państwo, TPD i całe społeczeń 
mu, w 5 rocznicę PKWN fabryka zo- twórni tworzą grupy współzawodni- sor 
stała uruchomiona. W rocznicę swego czące ze sobą. Prócz tego są przodow- Wymienione prace zespołu przyczy- radowanych dzieci. A jest nas w stwo. 
istnienia, 22 lipca na uroczystościach nicy indywidualni. Na czoło przodow- niły się do szybszego uruchomienia 
PKWN wyróżniała i nagradzała swych ników wysuwa się Stanisław Misiak, , przetwórni i do uzyskania miliono
priodownlków. który w krótkim czasie zdobył kwali-1 wych oszczędnośąi. To są prawdziwe 

fikacje majstra, odbył kurs przetwór- osiągnięcia racjonalizatorskie. L. J. Ale wejdźmy na teren fabryki i zo
b&czmy co się tam dzieje. Przy wejściu 
do przetwórni owocowo-warzywnej 
wita nas „las" beczek przygotowanych 
na ogórki, „płot" butelek równo ułożo 
nych w siatkę, sterty jabłek i ogór
ków przygotowanych do konserwacji 
i szereg furmanek, które dostarczyły 
surowca. 
Właśnie jest największy - prawdzi

wy sezon ogórkowy (Dość trudno jest 
uregulować sprawę dziennego dostar
czenia ogórków z możliwościami prze-
1 obienia w ciągu doby. Bo ogórki nie 
mogą leżeć do jutra niezakonserwowa-

„ Czytelnik" 
Wlu·ótce ukażą się: 

TEODOR TOMASZ JEŻ 

OFIARY 
Powieść 2 tomy 

Str. 507 Zł 480,-

Str. 97 

STEFAN ZEROMSKI 
GRZECH 

Dramat w 5 aktach 
zi 120,-

KORNEL FILIPOWICZ 

KSIĘŻYC NAD NIDĄ 
Str. Zll Zł 300,-

Str. 469 

LEW TOŁSTOJ 

WOJNA I POK OJ 
Tom II 

KLUB ODRODZENIA 

Zł 450,-

ALBERT MALTZ 

CZŁOWIEK NA DRODZE 
i inne opowiadania 

Str. :IOl Zł !?50,-

KATHARINE S. PRICHARD 

BURZLIWE LATA 
Str. 564 Zł 580,-

F. J . SZABSZINA 

l{OREA 
PO DRUGIEJ WOJNIE 

SWIATOWEJ 
Str. 66 Zł 70.

(X. 648) 

Kilka braw i · .ledno niestety 
Szkoła Przysposobienin Przemysła- I rawski, Pawelec, Olichwierowicz, Ko

wego na Stokach, jest jedyną szkołą w sarewicz i ścibiorek. Poza tym 41 naj
woj. łódzkim, przygotowującą w ciągu lepszych uczniów zostało wytypowa
roku do pracy młodych metalowców. nych do średniej szkoły zawodowej, w 
.Jej uczniowie to synowie robotników której bezpłatnie otrzymają naukę i 
i małorolnych chłopów, pochodzących całkowite utrzymanie. 
z różnych stron Polski. W ostatnich Mimo dużego programu nauki ucz
dniach lipca uczniowie obchodzili uro niowie brali rownież żywy udział w 
czyście zakończenie roku szkolnego. pracy społecznej. Szczególną aktyw
Wszyscy złożyli pomyślnie egzaminy i ność wykazywali członkowie ZMP. Mię 
stają już do pracy w przemyśle jako dzy innymi godnym pochwały czynem 
wykwalifikowani :fachowcy. było przepracowanie 4800 godzin przy 
Najwięcej cieszymy ·się tym, że bę- budowie szkoły na Stokach. Oczyszcze 

dziemy mogli po roku nauki z pożyt- nie przez uczniów odlewów w zakła
kiem I racować - mówią absolwenci. dach im. Strzelczyka usunęło groźbę 
Prawdę tych słów potwierdzają precy- wstrzymania produkcji. 
zyjne rysunki techniczne 1 eksponaty, Sprawą ważną dla szkoły jest za
wykonane rękami chłopców, którzy kończenie rozpoczętych jeszcze w 1948 
jeszcze rok · temu nie umieli nawet roku robót przy budowie łaźni. Prak
prawidłowo posługiwać się pilnikiem. tyka przy warsztatach wymaga codzien 

W uzyskaniu dobrych wyników po nego kąpania się po pracy. Niestety, w 
mogło podjęte prze;:. uczniów współza- ciągu ub. roku szkolnego uczniowie 
wodnictwo o tytuł przodownika nauki. zmuszeni byli korzystać z zakład6w ką 
Razem ze świadectwem nagrody w pQ pielowych, mieszczących się w śród
staci zegarka i książek otrzymali: Ku- mieściu. (A. B.) 

Takiego »Savoy'u« nam nie trzeba 
ści widniały zawiniątka. Okazało się, że 
wonnytni eksponatatni, które przynio
sł-.r ze sobą - były ryby, którymi 
„Savoy" uraczył je w l'amach popular 
nego obiadu (a w postaci kotlecików 
- w ramach klubowego). Plszący te 
słowa pomimo kataru omal nie zem
dlał. ... .„ 

Uspołecznione lokale gastronomiczne 
w Łodzi (z całą przyjemnością otnija
my niefortunną nazwę, określającą je ja 
ko zakłady zbi I owego żywienia) z nie
licznymi wyjąt.rnmi cieszą się dobrą 
opinią. Wprawdzie od czasu do czasu 
zdradzają jeszcze pewne usterki, naj
częściej sporadyczne (przydługawe o
czekiwanie, higiena) to jednak świat 
pracy po""._itał ich otwr;-cie z ulgą, da-
rzy je zaufaniem i chwali sobie na ogół - Ryby są zepsute.„ protestowall 
konsumowane tam posiłki. Nic tedy klienci. 
dziwnego, że nie mogą się one u-;kar- - Wiem o tym, ale takle mnie przy
zać na brak frekwencji, zwłaszcza w słano. - Oto co odpowiedział naszym 
porze obiadowej. gościom interpelowany przez nich kie-
Uwagę naszą na te sprawy żołądka rownik Savoy'u. 

zwróciło wczoraj aż„. 6 pań, które Poważnie się zastanawiamy, czy aby 
wprost od obiadu spożytego w „Sa- źródłem zła nie jest to, że kierowni
voyu" (ul. Traugutta 6 - Placówka chvo Savoy'u znacznie więcej poświę
Łódzkich Zakładów Gastronomicz- ca uwagi wieczorowym konsumentom, 
nych) przybyły do redakcji z wizytą. niż publiczności odwiedzającej ten lo
Już wejściu tych pań towarzyszyła ja- kal w okresie dziennych posiłków. 
kaś dziwna woń... Bynajmniej nie Jedno jest pewne, że tego rodzaju 
„Soir de Paris". W ręku naszych go- . fakty nie mogą się więcej powtórzyć, 

Decyzjo zzu rkn 
Od 45 r. mieszkańcy posesji przy 

ul. Wólczańskiej 129/131 korzystali 
z pralni. Znajdowała się ona tam od 
momentu wybudowania domu, w po 
mieszczeniu specjalnie przystosowa
nym do tego celu. 
Pralnię tn upatrzył sobie 2akład 

gastronomiczny PSS. znajdujący się 
w tejże posesji. Złoży na nią wnio
sek i otrzyma1 przydz ł. 

Na odvrołanie złożone przez komi
tet domowy, Urząd Kwaterunkowy 
odpisał „chińszczyzną" urzędową -
„że lokalu użytkowego pralni pre:y 
ul. WólC?.ańsklej 129/131 przydzielić 
nie może, gdyż został przydzielony, 
decyzją Wydziału Kwaterunkowego 
z dnia 1.7.50 r. za L. dz. L. 4/301-50, 
Powszechnej Spółdzielni Spożyw
ców. Lokal jest prawnie zajęty.„" i 
przepisom stało się rzadość. 

PSS przerobi pralnię na magazy
ny, a mieszkańcy mogą inną izbę (o 
ile się tak~ znajdzie) pv:erobić na 
pralnię„. „byle był ruch w intere
sieu. 

Przew. Komitetu Domowego 
Edward Kowalski 

Podróż bez przepisów 
Kore:ystającego z usług kolei obo

wiązują pewne przepisy. Nie dobrze 
jest jednak, gdy są one znane tylko 

.zakładzie w przeciągu 10 minut dO" 
konano za niewielką zapłatą napra· 
wy. 

Kiedy 7.mieni · się stosunek niektó
rych szewców do klientów? 

R. L 

Instytucie wylaśnlałą 
ULICA UKRYTA PRZEWIDZIANA 

W PLANlE ROBOT 
w związku z notatką pt. „zaniedbana„. 

Ukryta" („Dz. Ł." z dn. 21. '/. br.) Ji!rezy 
dlum R. N. zaw:adamia, że uporządkowa 
nie ul. Ukrytej jest prezwidziane w Pla
nie 6-letnim ,nie nasątpl to jednak pi-zed 

RADIO NA UL. BUDZISZYI'<SKIES 
W odpowiedzi na notatkę pt. „Budzi

szyńska chce radia" („Dz. Ł." z dn. 2~.ll. 
br.) Dyr. Okr. •Radiofonizacji Kraju za• 
wiadamla, że ulica ta będzie zradiofoni
zowana w trzecim kwartale br. 

TABELA WYGRANYCH 
3 dzień ciągnienia 

Główna wygrana dnia 1.000.000 zł 
padła na nr 5412 w Warszawie. 

Wygrana 500.000 zł padła na nl' 
78214. 

personelowi. a podróżny w wątpli- Wygrane po 200.000 zł padły n• 
wycJ;i wypadk8:ch mu.si ~zukać infor- nr nr 33790 105332. 
macJf względnie bywa informowany 
niedokładnie przez osoby trzecie. I Wygrane po 100.000 zł padły na nr 

Dlatego też należałoby wywiesić nr 1492 9736 10447 18027 28998 35439 
przy kasach b1letowych wyciągi z 42358 64918 70064 72796 74621 83181 
przepisów informujące np. do ilu lat 100300 109482 109522 114976. 
można eabrać dziecko bez biletu, a 
do lilu z pół biletem. jaka może być 
wielkość bagatu zabieranego do prze 
działu itp. 

Sprawa napozór drobna, ale wielu 
ludziom „ułatwiłaby żyde". R. K. 

»Szkoda czasu I maszyny« 

Wygrane po 40.000 zł padły na nr 
nr 3129 4809 11439 17596 22270 
33164 37474 42656 45018 53866 56566 
67020 57431 60982 67039 70497, 
82329 84292 91102 91275 101479 
116847. ' 

Wygrane po 16.000 zł padły na nt' 
Wyskakując z tramwaju rozerwa- nr 4524 7275 10765 10879 11084 

łem przyszwę buta. Sądziłem, że re- 1a:n1 21520 23329 24376 28203 29018 
peracja nie nastręczy specjalnych 29239 30234 33022 33669 37835 38505 
trudności. W rz;akładzie szewskim I 43984 44772 45376 45464 53494 54588 
Gabary, przy ul. Sienkiewicza 2, do- 57370 59102 69951 62650 65191 65287 
wiedziałem się, źe na reperację 66754 68752 68843 70376 72319 72550 
„szkoda ~zasu. i maszyny". w. ten 79224 80724 91106 91813 92311 92861 
sam sposob poinformowano mme w 
zakładzie Sobczaka przy ul. Wsch<)- 97117 100131 101874 111104 118050 
dniej 72. Dopiero w trzecim z kolei 118928. 

············~··························· dział: „Tutaj jest", gdy sobie 1:1) uświadomil, tylko roześtniał 
się nerwowo. I aby jeszcze lepiej ukryć to nieoczekiwane 
wytrącenie z zawodowej obojętności, wciągnął oddech z mu
s.zlowato .złożonych dłoni . 

- Bardzo mi przykro, wielmożna pani, Żfł muszę panią 
trudzić w dzień, gdy potrzebuje pani najwięcej spokoju. Ale 
świętej pamięci małżonek pani wyraźnie ustalił, aby jego 
ostatnia wola została odczytana zaraz w dniu pogrzebu. 

WACŁAW RZEZACZ 

• 
Slepa uliczka 

Przekład H. Gruszczyńskie) -Dubowe) (48) 

•••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• 
Michał ")tworzył drzwi do jadalni i gestem zaprosił nota

riusza do wejścia. Purkl skulił ramiona, wyciągnął rękę ku 
teczce i spojrzał na mego pytająco. 

- Ach. me - odpowiedmal: Michał. - Czekają obok. 
Gdy Michał napełniił przy bufecie dwie szklanki jasnym, 

niebezpiecznie iskrzącym się płynem, notariusz uśmiechnął 
s[ę z zadowoleniem. 

- Cieszę się, chłopcze - :nzekł - że ma pan zmysł dla 
współpracy. Powinien bym wypić za coś. Chyba Q:a to, by 
się panu wiodło przynajl11I11iej tak, jak pańskiemu tatkowi. 

Michał od powrotu ze stolicy odwykł od picia. Ostrość: 
wódki zatkała mu oddech w płucach. Wyciągnął chusteczkę 
i przycisnął ją do ust, by stłumić kaszel, a potem przetarł 
nią z:alzawiO'lle oczy. Notariusz tylko ściągnąi wargi i sucho 
mlasnął. 

- Jeszcze jedną rzek!. - Nie lubię sierot. Nawet 
w przyrodzie wszystko łączy się w pary. Czuje pan to? Slad 
cyjanku. Zapach gorzldch migdałów. Najsłodsza gorycz rz;ie
mi, powiedziałbym, samo jądro. Pobudza miazgę do szybsze
go krążenia, ale podcina korzenie. Trucizna, chłopcze, ale ja 
się jej nie boję. . 
Michał słuchał z uśmiechem i czuł się dziwnie starszy od 

tego żywego i ruchliwego sześćdziesięciolatka. Jacyż om 
wszyscy byli gadatliwi i romantyczni; alkohol pomagał im 
wydostawać się p'lnad powierzchnię powszedniego życia. 

- Pójdziemy? - rzekł i postąpił w stronę drzwi pokoju 
mieszkalnego. 

NotariuSll przeląkł się i zmieszał, jak gdyby obawiał się 
nadchodzącej chwili. I w niepojętym pomieszaniu szukał 
przez chvlilę teczki, które wcale nie odkl:adał. Nie powie-

' DZIENNIK ŁODZKI nr 225 (184'7) 

- Uporczywy zapach. Tego się człowiek tak prędko nie 
pozbędzie - rzekł iz uśmiechem. - Będzie nam towarzyszyć, 
a u nieświadomych może wywołać wrażenie, jakbyśmy pili 
dla kurażu. Czy pan nie ma żadnej tremy przed tym, co 
pana czeka? 

- Tremy? - powtór.zył Michał z nieudanym zdziwdeniem. 
Dlaczegóżby miał mieć tremę? Zatrzymał się, aby dać S".l

bie chwilkę czasu na zastanowienie. Prawda, odczuwał pew
ne napięcie, ale ponad wszelką wątpliwość nie pochodzJło 
ono z jakiejś obawy czy strachu. 

- Bezwarunkowo bylem bardziej wzruszony, gdym .szedł 
do pierwszej k'lmunii 

Purkl dziobnął w przód swoją wjelką głową. 
- Pokolenie bez nerwów - rzekł. - Biedne będzie wa

sze życie. Stanowczo uboższe o wiele sensacyj. 
Pokój, do którego weszli, był rzeczywiście pok0jem miesz

kalrtym, takim, jaki w tym izaniedbanym kraju wytworzyła 
kultura mieszkaniowa powojennych kilkunastu lat, a nie 
salonem, jskby się można spodziewać według urządzenta 
reszty mieszkania. 

Notariusz otrząsnął się ze wszystkich utrapień, zeledwie 
tylko przEfkr'lczył próg pokoju. Dwie szklaneczki śliwowicy 
wybijały w nim rytm marsza i wzbudzały zwyczajną po
gardę dla ludzi, spośród których spadkobierców uważał za 
największe potwory. Michał obserwował go ze szczerym po
dwwern. T<> ci frant z dziadka. Potrafi odgrywać pewność 
siebie, nawet gdy jej nie czuje. 

Robert wstał z rozradowaną twarzą i wybiegł mu napr.ze
ciw. wyciągając rękę na pre:ywitanie. Miał za sobą przykre 
pół god:lliny oczekiwania w towarzystwie matki i był szc-zę
śliwy jak pies, którego przychodzą spuścić z łai'1.cucha. 

- Ach, więc nareszcie przychodzi - zawo'łał z patetycz
nym g~tem aktora w dramatycznym momencie - i niesie 
nasze losy w swej teczce. 

Nie zwracając uwagi na jego wyciągn!ętą ręką notariusz 
wyminął go z cichym: - Pard0n - i zatrzymał się dopiero 
przed Anną Gromusową. Ukłonił się i rzekł wytwornym 
i zimnym głosem, w którym Michał daremnie usiłował od
naleźć oddźwięk ironii: 

Wzrok Anny był twardy i odpychający, nie udawała ser
ca złamanego żalem, ani nawet uprzejmości gospodyl"'J. Nie 
lubiła w:itariusza Purkla i nigdy się z tym nie kryła. Mó~t 
sobie przypomnieć, jak wychodziła z pokoju, skoro tylko on 
wchodził, gdy w dawnych czasach odwiedzał Ferdynanda 
Gromusa. 

- Niech pan siada - rzekła i była jeszcze niezwykle 
wielkopańska i nieprzyjemna, jak gdyby rozmawiała z że
brakiem ulicznym. - Nic mi nie wiadomo o podobnym ży
cze.!tlu mego męża. Widocznie było wyrażone ustnie. 

Ale notariusz był cały iz lodowatej obojętności. Wykon:t
wał swoją urzędową funkcję, ubn•ł się w nią jak w pan
cerz, a w tej chwili był pełen g:}dn0ści. niczym sędzi&. któ
ry włożył beret i zamierza odczytać wyrok. Nie mów·ąc 
o tym, że rzadko kiedy trafiała się sposobność, aby pełnie
nie urzędowej fonkcji dawalo mu rówmeż i zadośćuczynie· 
nie osobiste. Teraz je m'.ał. 

Usiadł, powolnymi ruchami, które od wieków należ;.i do 
inwentarza jego stanu. zarówno jak uroczysta mowa, I któ
re mają .za zadanie wzbudzić w obecnych Ś\Viadomość po
wagi chwili, otworzył zameczek teczki i wsunął rękę do 
środka. 

- Zmarły - rzekł - nie pozostawiał nic sł'lwom, któ· 
rych nie można załączyć. 

Przechylił się przez stół i położył przed Anną Gromusową 
wielką białą kopertę. Wzięła ją powoli, i nieufnie prze
czytała· 

Do Pana 
To·masza PU?·!cla, notat"iu.~za 

w Ubnicach 
P1·oszę otwo;-zyó i przeczytać rnej rpdzinie w dzień 

rnego pogrzebu. 
Ferdynand Gromus. 

Na kopercie którą ona znała, nie było napisane nic po~ 
dobnego. Przez chwilę uległa pokusie, aby ją podrzeć, na
wet z tym, co zawierała. Uśmlec:hnęła się nieszczerze z tej 
myśli. 

(d, c. n.) 



Przeąrali.śn1ą 

Polskie motocykle zdały egzamin 
Po 11111 Raldżle Tatrzaris•im 

Z Zakopanego wyjechali już moto
cykliści. Zastan6wmy się teraz, czy i 

jaki osiągnięto ostatecznie cel przez 
zorganizowanie Raidu Tatrzańskiego. 

Wiemy, że we wszystkich gałęziach 
sportu zawodnicy nasi zawsze wykazy 
wali i wykazują wiele ambicji i bra
wury. W danym wypad.ku chodziło tak 

mecz pły\vacki Polska-Czechosło.wacja 93 : 129 
że i o sprawdzian maszyn. Chodziło o 
to, czy motocykle polskiej produkcji 
SHL wytrzymają trudną próbę ja:tdy 
terenowej w górach. 

„SHL" - to maszyny lekkie. Są to 
motocykle, nadają.ce się doskonale do 
jazdy terenowej. Raid odbywał się bo 
wiem w terenie górskim. Zawodnicy 
:musieli pokonywać trudności terenowe. 

. Na drodze leżały nie tylko kamienie, 

Przegraliśmy 
mecz pływacki z 
Czechosłowacją 

93:129, przy czym 
na wynik ten zło
żyły się konln1ren
cje mężczyzn i ko
biet. Nasze zawod
niczki zdołały \1ciu 
łać 51 pkt., odda
jąc przeciwn!c2-
kom 52 pkt. 

Jeszcze dwa la
ta temu Czesi w 

·porównaniu z poziomem polskich 
pływaków stanowili wysoką klasę. 
Wówczas oczywiście nasze wyma
gania były bardzo skromne. Zado
wolilibyśmy się w spotkaniu mię
dzypaństwowym różnicą 60 pkt. 
Dziś, g-dy poziom pływactwa pol
skiego znacznie się podniósł, gdy w 
porównaniu z uzyskanym.i wynikami 
reprezentantów obu państw liczyliś
my na osiągnięcie korzystnego rezul
tatu, stosunkowo wysoka porażka 
nasze.i narodowej drużyny należy do 
nieprzyjemnych niespodzianek. Nie 
oznacza to, że mecz z Czechami za
mierzaliśmy wygrać. Jeszcze w 
chwili obecnej pozostajemy w nie
znacznej odległości od poziomu 
przez nich reprezentowanego, ale 
nie tak duże.i, jak na to wskazuje 
suchy końcow~ wynik dwudniowych 
zmagań na basenie w Dretin. Trud· 
no jest bezpośrednio po zakończeniu 
zawodów oceniać wartość i możli
wosc1 naszych reprezentantów. Je
dno jest pewne: obcy teren, obca 
publiczność, przyczyniły sie nie
wątpliwie do braku pewno~ci we 
własne siły. 

Nie trudno było dostrzec u młodych 

(Telefonem z Pragi) 
Wyniki drugiego dnia przedstawia

ją się następująco: 

MEżCZY:tNI 

100 m styl. dow. - Puchalsky (C) 
1:01,5, 2) Boubnik (C) 1:01,8, 3) 
Proce! (P) 1:03,7. Poza konkursem 
Berhard (NRD) uzyskał czas 1:03,0. 

200 m styl. klas. - 1) Skovajsa 
(C) 2:49,6, 2) Kommadel (C) 2:51,0 
3) Dobrowolski (P) 2:52,1. 

4x200 dow. - 1) CSR - 9:40.8 , 
Polska w składzie: {Gremlowski, Je
ra, Ludwikowski, Proce!) - 9:55,fi. 

3x100 m styl, klas. - 1) CSR -
8:37,4, 2) Polska (Sołtysek, Dobro
wolski, Kuklak) - 8:48,3. 

KOBIETY o 

100 m at. mot. - 1) Proniewl
czówna (P) - 1 :29,2, 2) Dobranow
ska (P) 1:80,6, 

100 rn st. wznak - 1) Nagovska 
1 :24,1, 2) Żurkówna (P) 1 :28,6 (rek. 
Polski wyrównany). 

400 m styl. dow. - 1) Dzlkówna 
(P) - 6:04,6 (R. Polski), 2) Becva
rovska (C) 6:17,5, 3) Przyboi-owicz 
(P) - 6:18,6. 

3x100 m st. zm. -1) CSR-4:12.9 
2) Polska (żurkówna, Proniewicz, 
Szymańska) - 4:17,3 (Rekord Pol
ski). E. R. 

ale kłeiła się do gum glina, nadto prze 
jeżdżano przez wezbrane rzec1.ki gór• 
skie. Okazało się, że nasze SHL zdały 
doskonale swój egzamin i z prawdziwą 
satysfakcją patrzyło się jak mknęły 
po stromym zboczu w górę, względnie 
ześligiwały się w dół. Rzi>cz oczywi
sta, że dla konstruktorów i inżynierów 
raid ten dostarczył sporo uwag i spo-
strzeżeń, dzięki którym wprowad:tone 

Wysoki poziom meczu Warszawa-Moskwa 
niewątp!iwie zostaną pewne udoskona• 
lenia w dalszej produkcji. Być może, 
wzmocnione zostaną linki od gazu lub 
wprowadzone ,pewne zabezpieczenia, je 
żeli chodzi o gaśnięcie motoru przez 

Zwycięstwo Polaków 6 : 5 
WARSZAWA (PAP). Wczoraj ro- ze swego silnego serwisu i umiej~t

zegrano na kortach CWKS, odłotone nie wykorzystywał nieliczne w tym 
z dnia poprzedniego spotk.a.nła. me· dniu błędy Polaków. Korowina gra~ 
czu tenisowego Warszawa-Moskwa. ła gł6wnie w głębi· kortu, z dutą re-

Po uzgodnieniu, postanowiono ro· gularnością, nie mogła jednak ode
zegrać oba spotkanin na nowo, anu- przeć ataków Skoneckiego. 

!ując wtorkowe wyniki. W drugim spotkaniu gry mieszr.-
Obie gry przyniosły zwycięstwo nej Popławska i Piątek, po zaciętej 

zawodnikom polskim, toteż mecz w.alce, odnieśli zwycięstwo nad Je. 
Warszawa - Moskwa zakończył sif mielianową i Andrejewem w stosun-
wygraną gospodarzy 6:5. ku 7 :9, 11 :9, 6:2. 

W pierwszym spotkaniu gry mie- Pierwsze sety mają podobny prze· 
szanej Jędrzejowska i W. Skonecki bieg. Prowadzenie zmienia się na 
pokonali Korowinę i Ozierowa 6:3, przemian, przy czym obie pary po. 
6:2. pełniają szereg błędów. O zaciętej 

Polacy mieli swój dzień i rozegrali \walce świadczy fakt, że w drugim se
spotkanie dobrze taktycznie i prawie cie para radziecka przy stanie 5 :6 
bezbłędnie. Jędrzejowska zademon- i 7:8 obroniła w sumie 6 setboli, a w 
strowiiła doskonałe crossy, zaś szyb- ostatnim gemie Polacy wygrali seta 
ki Skonecki ękuteczne ataki przy siat dopiero za tnecim setbolem. Najbar
ce. OzieJ;ow nadal zdobywał punkty dziej regularnym graczem z całej 

czwórki był Andrejew, który często zalewanie wodą przy przejeżdżaniu 
i 'skutecznie atakował przy siatce. przez rzekę, chociaż „SHL" wypadły 
Piątek popełnił wiele błęd6w, zwłasz znacznie lepiej od innych maszyn. 
cza przy smeczach, z których wiele Raid Tatrzański był imprezą, która 
kończyło się w siatce lub na autach. wykazała kolosalny rozwój sportu mo
Jernielianowa wykazała doskonały tocyklowego w Polsce. Znalazły się 
refleks, dużą regularność i zachwyci maszyny, znaleźli się zawodnicy, a pod 
ła bardzo skuteczną obroną. Najsłab- względem organizacyjnym dokładano 
szą na korcie była Popławska, któ- wszelkich starań, żeby impreza ta po
rej W..ll.dliwe ustawianie się do piłki siadała odpowiednie ramy. 
i loby umiejętnie wykorzystywał Zawody motocyklowe organizowane 
Andrejew. są stosunkowo nie często, bo pochła-

Para polska, która w pierwszych niają one poważne wydatki, a co naj
dwóch setach wykazała słabe zgra- ważniejsze, narażają nieraz na całko
nie, znacznie poprawiła się w trze· wite zepsucie maszyny, która po skoń
cim, wykorzystując chwilowe niepo- czonym raidzie powinna w zasadzie iśe 
rozumienie przeciiwnika. do generalnego remontu. SHL i pod 

Dwudniowy towarzyski mecz teni- tym względem zdały egzamin zwłasz
sowy Moskwa - Warszawa stał na cz::i ostatnie serie wyprodukowanych 
wysokim poziomie i przyniósł wiele maszyn. 
korzyści zawodnikom obu drużyn. Te-
nisiści polscy przyswoili sobie styl 

zawodniczek i zawodników przysło- J'I:~ • ~ • ~ i I. " 
wiową tremę. Tym, oczywiście tylko VOf'GUł ttJZI. 1ttUliłłef' 
częściowo można sobie wytłumaczyć/ 
słabe wyniki Proniewicz6wny w Ko.larze łódzcy, którym nie prsy~otowa· niarza" - dzlękuJany a 111ade6łane po-

pierwszym dniu zawod6w. Wczoraj no noclegu w Opolu. Sprawę org&n.lzacyJ.lzdrowienia li obozów. • 
łodziance poszło o wiele . lepiej, ale nej niedbałości opolan przelkuallśmy Liczni kibice • Włdsewa. cterpliwo&oi, 
nie ona była bohaterką w obozie WKKF, który 1nterweniowai jtń w za.In- n1p11awd• "tylko troch• C!erpli'W'Okłl Brak 

nielicznej kolonii polskiej. żywiolo- teresowAnym zrzeszeniu. rmejsoa spowodowany ~ w41Jnych 

wą ov:acją pow1tano wynilk Dzikó:V- WZKS ,,Włókniarz" _ Jtonsta.n.łYn6w. im.Prez fllPOl'toWych nie ;pozwolił M wY• 

ny, ~tora na 400 m s!yl.. dow. pob1ła Niestety, prośby Waszej ®elnlć n1e :ino- <l.rUkow.1111• artykułu w sprawie iprowa.dzo 
SWÓJ wł~sny l'ekord z~c1owy, a tym temy, poniewet jut dru.g.l list - tej sa- ne:I przez n.as dy&lrugjl. 

gry za wodników radzieckich ł me- ZAKOPANE. Komisja sportowa 
tody ich treningów, stosowanie któ- VUl raidu tatrzańskiego nie uw:z:ględ 
rych przyczynia się do podniesienia niła protestu około 100 zawodnikc'h,.., 
poziomu polskiego tenisa. Z drugiej w sprawie anulowania W'llŻnoścJ o. 
strony zawodnicy radzieccy, przy- statniego odcinka trasy. 
zwy~zajeni do kortów kry~ych, zapo- Klasyfikacja indywidualna: 
znah się z grl} na znaczme wolmej-1· Kat. d 125 l) L ł s 6J 
szych kortach ziemnych Wspólne • 0 ccm: e,a ·· P • 

k 
• · • ma" (Nowy Targ), 2) Polltzlca 

rozgryw. l f wymiana d~w1a.~cze1i „Spójnia" (Kłodzko), 3) Krajewski 
przyczyruły się do da!t'zego ~b}~n!a Zwi„zkowł „ (K"el ) w k t • 
sportowc6w obu krajow, zac1esmerua '' „ „ ee .1• ce • a e 

samym l rekord Polski, mel %reszt!\ treści, łyilko tym ruem za• Jluiw:I w l!Obotti ubierzemy gtoe w tel 
apatrwny ju:I: pieczęcią i podiPl&em - spra e. 

łączących ich więz6w przyjaźni i sta- g~rn tej n~ 20 m1e1scu uplas_owała 
nowić będą podstawę do dalszych się, zawodmczk~ ~owi1iska, ~tora u• 
kontaktów sportowych. ~;~czyła pornyslme wszystkie S eta· 

Polska zgłoszona 
do mistrzostw Europy 

Kat. do 250 ccrn: 1) Brun St. 
„Ogniwo" (Warszawa), 2) żymirskl 
„Związkowiec" 'Varszawa, 3) Rusi
niak „Związkowiec" (Warszawa). 

nadsZedl zbyt późno! Dyśru.sja na tema.t KA•1'tIA - Koluszki. Od dawna uniepo-
interesuJący w.aszych sportowców je>t jut kho~~I byd:llśmyd mkelidunkaml'..~ak!e nad-

1 . . . c uu... y o re a ej w spra w•e syLu.icl 

Inne wyniki, uzyskane w drugim 
dniu przez polskich zawodników 
były na ogół na poziomie. Na zakon 
etenie spotkania jedynie trochę roz
czarowali nasi waterpoliści, którzy 
zasileni 2 Czechami przegrali mecz 
2:17 t2:9). Na szczęście wynik tego 
meczu nie wpłynął na ogólną 
punktację, e:dyż spotkanie to obie 
strony potraktowały jako pojedynek 
towarzyski. 

iu'.mkmęt<l. Na przyszło5ć pros:l1by~y o w k.luble 61PQrtowyrn Kolejarza w Kol~ 
większą dozę .samokrytycyzmu i _rue wy- kach. Dlatego list Wasz będzie cennym 
r~za~le zdziwienia .. ~koro rE<lakcJa <>dno. materiałem do naprawienia ~łf,óóv.· l wy 
1nć się będz.le z duzą rezerwą do kawałka plenienia zła. List przek<izal.lśmy do w. 
zadrukowanego papieru bez; -pO<!lpl&ów 1 If K F J te.ś · ż · t j 

1 
; · . . es my pewni, e in erwent' ~ 

IP eczęc.. slderowarui tą drogą jeszcze &ZybcleJ przy 

W dniach od 23 do 27 sierpnia od
bedą się w Brukseli lekkoatletyczne 
mistrzostwa Europy, które zgroma
dzą na starcie najlepszych zawod
ników wszystkich państw. 

Kat. do 350 ccrn: 1) Brun „Ogni• 
wo" (Warszawa), 2) Kubisa ,,Gór
nik" (Czeladź, 3) świerszcz „Związ. 
kowiec" (Kielce). 

Kat. do 500 ceru: 1) Kwiatkowski 
„Związkowiec" (Warszawa), 2) Dlł· 
browski „Związkowiec" (Gdańsk), 3) 
Szarie Ogniwo (Warszawa). 

Koszykarzom LKS „Włókniarz", kola· <'ZYlli 5iti do popr.swlenia ~ytu&cji w !du
rzom łódzkiej „Gwardii" 1 ŁKS „Włók• ble Kolejarzy. 

Do zawodów powyższych zostali 
już również oficjalnie zgłoszeni za
wodnicy palscy, 

Pr.acownicy poszukiwani: 
Wykwalifikowany kalkulator potrzebny do 

Zakładów Graficznych Spółdzielni Wydawni
czej Książka. i Wiedza w Łodzi. Zgłoszenia 
przyjmuje Wydziaq Personalny ul. Piotrkow
ska 86, IV piętro. (k 505) 

Nauczycieli przedmiotów ogólnokształcących, 
samotnego wYchowawcę internatu (mieszka
nie. utrzymanie zapewnione). instruktora mu
zyki, labGrantkę, maszynistkę zatrudni Pań
stwowe Llceum Przemysłu Gumowego, Łódź, 

ul. Tamka 12. Zgłosrenia 17-18. 

PRZETARGI 
WAGI. Naprawa - Stem" KUPI~ maszynkę elek
plowanie wypożyczę nie- tryczną do popnoszenla 
mowlęcą wagę. Kupno na oczek. Łódt, Piotrkowska 
wet połamanych. Piotr- nr 30. Sklep, artystyczna 

Za!kla<I Oczy-zczania Miasta w Łod.zt ogłasxa prze. kowska 9. Ck 49) cerownia. (k 649) 
targ nieograniczony na g€(lleralny remon1 silnlków GABINETOWĄ I zwykłą POSZUKIWANIE PRACY 
marki „Mercedes" 1.yip LP 370K. 

Oferty w zalei!<owanycll kqpertach z napisem: maszynę „Singera" (Si-
„ Oferta na genel'alny i·emont silników ,.Mercedes'• manco) sprzedam, sterlin- MASZYNISTKA biegle pl 
należy składać w terminie do dnLa 30 sie!1P-Dia b. :r„ ga 4-7. sząca przyjmie pracę na 
do gcdz. 10 w Zakl~daołl Oczyszczania Miasta w Ło- =-S-'l'_R_E_P_T_O_M_Y_C_Y_N_'_Ę_s_p-rz-e-- m-c wrzesień. Zgłoszenia 
dz.I, ul. Łagiewnicka 63. dam oraz penicylinę olei- Dziennik Łódzki „Maszy-

Wadium przetargowe w wyso,kooci So/'o sumy ote• stą. Tel. 110-70. nistka". 
row.anej należy wpłacić do km;y ZOM, a kwit w,pla- JIIEBLE: garderoba, kre- NAUKA 1 WYCHOW. 
ty dołączyć do oferty. densy, stół, krzesła, biur- SZKOi.A SAMOCHODO-

Otwarcie oiert nastąpi w dniu 30. 8. 1950 r., o go- WA j j 
<I.zinie 10 mln. 30. ko i inne sprzedam. 1 Ma- przy mu e zapisy -

Bl.ltszych informacji zasięgną-O motna w :Biurze ja 41-21, godz. 16-20. Łódź, Wólczańska 27. 

Zakł.a.du w godzin~eh urzę<lowych, tamte do obej- SPRZEDAM różne meble KURSY kroJu, szycia, 
rzenia silniki przeznaezone do remontu. 1 piece szamotowe. Wól- modelowania IPR. Zapisy 

- ~- - ----· ----------· Zakład Oczyszczanfa Miasta zastrzega sobie P'!'&WO • k „3 3 codziennie Sienkiewicza 
Dwóch wykwalifikowanych dziurkarzy za- wyboru oferenta bez względu na cenę. prawo udZie, cP_zl_aA_nN_s_JN_a_

0
-'-'c-zam_.r_n_e·--

5
-p-rz-e--•·8:-::9===-c-·...,..--...,..--

trud i S ółd · Inia p K i " · S lrnla częściowej roboty oraz prawo uznania, te iprze- , . 
n P zie racy „ ra.w ee im. a.- targ t:ie dał pożądanego wyntku. dam bardzo tanio byle za KURSY kroju , szycia mo 

muela. Engla, Zgłoszenia w dziale perS<Jnalnym Łódz, <lmia 14 sierpnia 1950 r. raz. Wiadomość, Piotr- delowanla IPR. Generała 
ł.ódź, Jaracza 12. (4 ,Z) Zakład oczyszczania Miasta w Łodzi. kowska 86-3. Swlerczewsk!ego <Radwan 

:::S.:.ł..:.:U.:.P:::Y~z:..:. e_l...:iw.:...n_e_d_o-s""'t-ro--· I ska) 17 Ck 47l 

Uf 

S. t P. 

WŁADYSŁAW WĄSOWICZ 
po długich i ciężkich cierpieniach zmarł 
dnia 16 sierpnia 1950 roku, o godzinie 20. 
Wyprowad7.enie drogich zwłolc odbędzie się 

dnia 18 sierpnia. b't'., o godz. 16,30 z kaplicy 
cmentarnej na Zarzewie, o czym zawiadamia 

ZONA, MATKA, SYN, SYNOWA 
i RODZINA. 

Koledze BANASIAKOWI APOLINARE 
MU ,V-pnewodniczącemu naszej Sekcji 
z powodu śmierci żony 

S. t P, 
GENOWEFY 

serdeczne współczucie składa. - Zarząd 
Sekcji Techników Dentystycznych Z. z. 
P. Sł. Z. w Łodzi. " 

1 dysponenta materiałowego, 1 biuralistkę, • Q ł • d b • pów 4 m, słupy sosnowe LEKCJI muzyki na pla-

b f!. Oszenla ro Ile ł i · 1 ninie udzielam metodą 
legł" maszynistk„, I ....... sprzedawczyni„ obe- , 3 m, s upk ze azne ogro-
maną z kartoteką na dobrych warunkach po- , _______ ,_ ___ , dzeniowe, w zk pie 81'- mości, Piotrkowska 86-3. 

1
• skle, piec kaflowy poko- Wnystkim tym, którzy oddaU ostatnią po

sług~ 

„ .., „. .., 6 1 · k skróconą bez nut. Wiado- , 

llzukuje Centrala Przemysłu Ludowego i Ar- LEKARzB Dr EMIL ŁOZA, specjali- Jowy poleca Kazimierz ZAOl<'IAROW PRAOY 
tystycznego. Hurtownia nr 5 - Łódź, ut. Na- sta cłlorób skóry, powró- Madej wyroby żelazne, S. t P. 
rutowdcza 25. (K. 661) Dr GLAZER, specjalista clł, przyjmuje 17-19. Piotrkowska 181, tel. 272-08 SZKOi.A samochodo1va z S • - ki 

skórne, weneryczne. 6-8. Sienkiewicza 34. SAMOCHOD Opel Kap!- zaangażuje Instruktora 'ja ygmuntOWi QWIOS emu 
Księgowych bilansistów oraz księgowych na Andrzeja 28· (k 40> Dr ROZYCKI, specjalista tan Kabriolet w dobrym zdy. Wólczańsl'a 27. w odprowadzeniu drogich nam zwlok na miej. 

oddział KallrnlacJ·i i Kosztów Własnych zatru. Dr LlJKtEWICZ specja. chorób kobiecych, aku- stanie na sprzedaż. Tel. POMOCNICA domowa po I sce wiecztiego ~poczynlcu; kr~wnym, przyjaclo• 
lista skórnych, wenerycz- szerii, powrócił. Przyjmu nr 174_36 między 8-IO trzebna. Referencje ko- łom, kole'iankom i kolegom z B. O. R., sąsiadom 

dni od zaraz Ekspozytura PZOM w Łodzi. ul. nyeh io-12, 6-7, Wól- ie, godziny 3-6. Piotr- rano. (k 668) nieczne. Południowa 20, 1 znajomym, sklad:1 serdeczne Bóg zaplae 

Moniuszki 1-a, Zgłoszenia przyjmuje Sekcja czańska 4· <k 67> kowska 33· SPRZEDAM dobre krzy- m. 14. pozostała RODZINA. 
Perwnalna Ekspozytury PZOM w Łodzi. Dr CHĘCIRSKI skórno- Or ZAURI\IAN - specja- towe pianino, ul. 22 Lip- PO'.l'UZEBNA pracownica 

(K. 665) weneryczne, 6-ł. Piotr- lista: skórne, wenerycz- ca 10-32. Ck 670) domowa. Referencje. Za-

--------- lcowska 157· (kGSG) ~~i.czaa-210• ł-6. Naruto-'·s-P_R_Z_E_•_D_A_M_b_a_r_"_z_o_ta_n_lo menhofa 6, m. 42-a. ZAl\~IENIĘ t pokój z ku-1 PRZYB' "KAŁ sio \vyz·et 
Dr PIETRASZKIEWICZ ~. · (k 44) • 1.-,...,..,,..,,-=,,..,-,---:---- '• "''• „ 

Planistę, referenta sccjalnego zatrudni na· specjalista chorób uszu, Dr LENCZEWSKI _ spe- motocykl z wózkiem. sil- POlUOCNICA domowa po chnlą na 2 luh a pok~je z brązowy Marysin nr 0 _ 

tychmiast Spółdzielnia Pracy „Strój" ul. Po- nosa, gardła. 12-h, ll>-16 cjalista chorób kobiecych nik zapasoWy, tel. 103-72. szuk!wana, Jaracza 30. kuchnią w śr6dm1esclu. , ' w 
łudniowa 11, Sienkiewicza 73. Ck 42) akuszerii - Piotrkowska DO sprzedania pojedyi1- _m_._8_·-------- Oferty do Dziennika Łó- cza 

12
-1. (k 669) 

Dr PIWECKJ \llewnęt1z- nr 56, przyjmuje 8-9, 4-7 cze szlukl mebli I z gar- POTUZEBNA pomocnica dzklego pod „zamiana". PANA, który dn. 15.8. za-

ZAPISY DO KLASY I 

ZASAONICZEI SZK ' l Y 1 AWODOWEJ 
(!-letniej) 

n~ wydzial.v: I\ budowlano·lnstalac.vjny, 2) sto· 
larsko·meblowy w Lodzi - Rudz.ie Pabhmickie.i 
przy ul. Pabianickiej Nr l'.l3 z własnymi war
sztatami szkoleniowymi, odbędą się dodatkowo 
w dniach od 15 do 31 sierpnia w godz. od 15 

do 17 w kancelarii Szkoły. (k 405) 

ne, płuca, serca 3-7. deroby damskiej, oraz domowa. Więckowskiego brał omyłkowo w tramw 
Piotrkowska 35, tel 216-06 GAB Dl>NTYSTVCZNE okuty kosz, worelc na po- nr 12, m. 13, godz. 17-20. Z G U 8 v j 13 
Dr MARKIEWICZ Gustaw LEKARZ-DENTYSTA Bro ściel i walizki. Zerom- LOl(AL:f- ZGUBIONO kartę reje- C~ m

14 
il;~~z~; !~~"::~ai~= 

specjalista weneryczne, nislawa szelkowska, zę- skiego 77-16, 18-21. 2 POKOJE kuchnia Łódź stracyjną wydaną przez tograficzny proszę o 
skórne, ul. Piotrkowska by sztuczne 5-7, Moniu- SPRZEDAM meble do sy poszukuję, zwrot kos:.:- 5 Urząd Skarbowy Na- zwroL aparatu dn Biura 
109/6. Telefon 138-52. k 39) szkl 11• (k 118) pialnl, stołowego, biblio- tów remontu. Dzielnica zwisko Skąpski A leksan· Ogłoszeń Dz. Łódzkiego. 
Dr ttEICHER specJall-1 t'tUPNO 1 SPRZEOA7. tekę, biurko, obrazy, ma- obojętna. Oferty Dziennik der. Wysokie wynagrodzenie. 
sta weneryczne. skórne. ' s~ynę do si;yc!a, lampy, Łódzki „Jandgm". -Z-"'~U-B_I_O_N_O_k_s_i-ąż_e_c_z_k_ę--

płciowe (zaburzenia) - STREPTOMYCYNA ':!O łożeczlco dz1ecmne. Naru-1 POKO.J zamienię na po- Ubezpieczalni Spoleczne1 rb~U~~~~~ial"~t:.;;t;Ns:Du 
Piotrkowska 14, cz":'.az:.ta sor7Pd~::::o.. i•arutowicza 4 towicza 25,_ !ront III pię- kój z kuchniq lub więk.- Nazwisko Kaleciński Wla - · 
- siódm~ \4111) Jm, U, o!. I P.• tro. · sze. O!erty sub „Dopłata • dyslaw, Andrzeja 42. ~cfa~c~fa~~-el;k. Nazwii;ko 
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KALENDARZYK 
DZlS: Czwartek 

17 .fa.t>k" i Tnli:innv 
ódź także buduje swą »Trasę W-Z« 

SIERPHI A 
JUTRO: 
Włodzimierza, 
Heleny 

Nowe arterie przetną miasto 

KRONIKA 
WAŻNE TELEFONY: 
Komenda Miejska M o 
Pogotowie Ratunkowe PCK 104-44 

Straż Pożarna . . . . . 
Miejski Ośrodek Informacji 

253-GO 
134- 15 
117-11 

8 
159-15 

Dqżurg apteh 
Dzisieiszej nocy dyżurują apteki: 

Groszkowski < UbroncOow :>tai ingradu 
1~/. Jarzębowski (Pabianicka 218), Kra
&lllSka l J arac-za ~2). l...uszczewska (Marsz 
Stalina 50). Krych <Kątna 54), Rytel (KO: 
permka 26) Wagner (Piortkowska 67) 
Apt. Społ. Nr 53 (Plac Kościelny 8). ' 

Teatrg 

Jesteśmy u zbiegu ul. Strykowskiej 
i Wojska Polskiego. Od tego miejsca 
na przełaj przez pola biegnie piękna 
iówniutka droga. Nawierzchnię drogi 
tworzy kostka granitowa zalana cemen 
tern ,która - jak informuje kierow
nik budowy z Miejskiego Przedsiębior 
stwa Drogowego - Henryk Kropilski 
ułożona jest na podłożu betonowym. 
Pracują przy budowie drogi w kie

runku na Warszawę cztery brygady 
brukars)de Rakowieckiego, Pawłow
skiego, Stańczyka i Zygmanowskiego. 
Robota posuwa się szybko naprzód. 
Opaleni na brąz brukarze pokazują 
nam obandażowane palce. To ochrona 
przed uszkodzeniem skóry. Kamień I 
jest szorstki ,a ułożenie przez brygadę 
3C mb. kostki dziennie - to nie frasz-

1 PA!i<S'.1'.WOWY , TEATR_ NOWY (ul. Da• ka. 
~9rg~~;ego 34) - nieczynny do 3, 9. Dzięki wysoko przekraczanym nor- ! 

PAŃSTWOWY TEATR Im. ST. JARACZA morn wykonano już 700 m jezdni oraz 
(ul. Jaracza 27129) - 0 godz. 19,15 200 m biegnącej równolegle do drogi 
„Odwety". Zmzk1 ważne. ścieżki dla rowerzystów. Chociaż tem-

PA!i<STWOWY TEATR POWSZECHNY b' 
(ul. Obrońców Stalingradu) _ 0 go• po ro ot jest rekordowe, trudno uwie-
dzinie 19,15 - „Wielki człowiek do rzyć, że cała droga o długości 2,5 km 
małych interesów". gotowa będzie już w listopadzie br. Bu 

TEATR LETNI „OSA'' - . (Ul. Piotrkow· d , 
ska 94), telef. 272_70 _ 0 godz. 19,30 owa tej łodzkiej trasy W-Z to nie , 
„Sluby murarskie". tylko układanie kostki, ale również po 

TEA:~.~OMEDII d MUZYCZNFiJ „LUT; ważne roboty ziemne. Dotychczas od I 

Angot•;:- 0 go z. 19•15 „Corka pani maja br. wykopano i przewieziono na 
TEA'l;'R LALEK „PINOKIO" (ul. Koper-1 miejsca nasypów 18 tys. m sześć. zie

mka 16) - godz. 9-15 widow. zamk. mi. Tutaj trzeba wymienić dzielnych 
„Pan Tom buduje dom". 

kopaczy z brygad Władysława Rossy 

"ina 
ADRIA <Stalina 1) - dla młodzieży -

„Curie-Skłodowska" godz. 15, 17,30, 20. 

i Andrzeja Gniotka. Brygada Rossy o
siągnęła np. w lipcu 305,l proc. nor
my. 

W tym roku jednak nie zakończymy 
zupełnie robót przy budowie tej arterii. 
Zgodnie z projektem inż. Wacława Mi
chałowskiego trasa ta' posiadać będzie 
dwie jezdnie, co umożliwi ruch jedno 
kierunkowy. W tym roku zbuduje się 

Pracujący przy budowie linii tramwajo' 
wej w Al. Kościuszki przodownik pracy 

STANDO ZYGMUNT. 
BALTYK (Narutowicza 20) - „Konfron

tacja" - gO<iz. 16, 18.30, 21 - dozw. 
od lat 12. 

BAJKA (Franciszkańsk·a 31) - „Maaret" 
godz. 18, 20; dozw. od lat 14. 

Konkurs na godło tylko arterię w kierunku na Warsza
»Orbi§U« wę, a do połowy przyszłego roku ukoń 

Z'ar.ząd Główny zw. Polskich Ar- czy się drogę w kierunku centrum 
Łodzi. 

Nowotki wprost do skrzyżowania ul. 
Wierzbowej z Południową, a następnie 
istniejącym przebiciem ul. Uniwersy
teckiej do zbiegu ul. Magistrackiej i 
Jaracza. Skolei obok budynków sądów 
grodzkich do ul. Narutowicza. Skróci 
ona istniejącą drogę na Warszawę o 
500 m. 
Równocześnie powstaje w Łodzi tra 

sa Północ-Południe, której zadaniem 
jest odciążenie ul. Piotrkowskiej od ru 
chu kołowego i tramwaj:iwego. W ub. 
roku wykonano w Al. Kościuszki odci
nek od ul. Żwirki do Bandurskiego. W 
ty~ roku ukończony zostanie odcinek 
do ul. Zamenhofa, w przyszłym roku 
do ul. Legionów. Będzie to również 
arteria dwujezdniowa z wylotem przy 
zbiegu ul. Masarskiej i Zgierskiej -
w kierunku północnym, a przy ul. 
żwirki - w kierunku południowym. 

Kierownikiem robót na ul. Kościu
szki jest Stanisław Szcześniak, były 
Lrukarz. 

- To nasz najlepszy drogomistrz -
mówią o nim jego zwierzchnicy - i 
dlatego powierzyliśmy mu ten odpo
wiedzialny odcinek pracy. 
Poważne roboty drogowe prowadzi 

MPD na placu tuż obok parkingu przy 
ul. Daszyńskiego. Plac ten (w przyszło 
ści prawdopodobnie Plac Wyzwolenia) 

1 zanim stanie się sercem miasta pochło 
' nie wiele pracy. Przy wykonywanych 

obecnie robotach brukarskich przodu
ją: S. Sibilski i W. Kieler. 

Na Chojnach MPD wybudowało w 
br. nowe nawierzchnie ulic: Henryka, 
Żywotnej, Okręgowej, Średniej i Ren
towej. Obecnie buduje się ul. Mazur
ską. Jednocześnie nową nawierzchnię z 
wspaniałej kostki granitowej otrzymu 
je ul. Warszawska na Mrysinie III. 

(Kas) 

SpraUJa 

Wąż przed 
" 

dnia 

Orbisem•• 
Przed „Orbisem" na ul. Piotr

kowskiej widzimy często wężowy 
ogonek ludzi. Daje się zauważyc 
od czasu przekształcenia jednej z 
dwóch istniejących dawniej pla
cówek „Orbisu" w kolekturze Pań. 
stwowej Loterii Klasowej. Zuboże
nie lokalowego stanu posiadania 
„Orbisu" wywołało częste skupis
ka tłoczących się ludzi w jedynej, 

, pozostałej placówce. Jest rzeczą. o
czywistą, że na takie miasto, jak 
Łódź, jedna piacówka to stanow. 
czo za mało. Zniechęceni i znie
cierpliwieni długim oczekiwaniem 
na nabycie biletu w przedsprzedaży 
orbisowej. podróżni, muszą rów• 
nież sporą ilość czasu wystawać w 
długich ogonkach przy dworco
wych ka~"b biletowych. 

Jak zaradzić złu? Wydaje nam 
się, że wyjście jest bardzo proste. 
Wystarczyłoby otwarcie w Łodzi 
jeszcze 2, a przynajmniej jednej 
placówki w innych - poza Piotr
kowską - punktach miasta. Spra
wę tę przekazujemy pod rozwagę 
władzom „Orbisu". w nadziei , że 
rozumowanie nasze uznają za słus:r: 
ne i ulżą naprawdę niemiłej doli 
łodzian, wybierających się w po-
dróż. (Z. N.) 

Pogoda w Łodzi 
W dniu 16 bm. zanotowano: temp. naj• 

wyższa 24,4 st.; tern. najniższa 12,1 st.; 
średnia za dobę 11! st. Srednia wilgotność 
powietrza 76 proc. Wiatry wschodnie. 
Srednia siła wiatru 2,3 m/sek. Opadów 
nie było. suma opadów od początku 

miesiąca 67,5 mm. Temp. minimalna 
przy powierzchni ziemi 10,8 st. 

GDYNIA (Daszyńskiego 2) - „Program 
Aktualności Kraj. i Zagr, Nr. 30" -
godz. 15, 16, 17, 18, 19, 21. 

HEL (dla mtodz.) Kino nieczynne 
z powodu remontu. 

MUZA (ul. Pabianicka nr 173) - „Pleśń 
tajgi" - godz. 18, 20; dozw. od lat 12. 

tystów Plastyków na .zlecenie PBP · 
„Orbis" ogłasza konkurs na godło Nowa arteria przebiegać będzie od 
„Orbisu". Za najlepsze prace prze- zbiegu ul. Strykowskiej i Wojska Pol 
widziane są trzy nagrody: I-200.000 skie~o na przełaj przez pole do zbiegu 
zł, II - 150.000 zł, III - 100.000 zł./ ul. Zródłowej i Uniwersyteckiej. Dalej 

lódź wgbi~ra dfl~aatów 
na Kongres Obrońców Pokoju 

POLONIA (Piotrkowska 67) - „Plomie• 
nie" - godz. 17, 19, 21 - dozwolony 
od lat 14. 

Termin nadsyłania prac upływa pobiegnie ona pomiędzy kościółkiem Wczoraj dzielnica Widzew wybie-1 
rała delegatów na Ogólnokrajowy 
Kongres Pokoju, na Konferencję 
Łódzką i do Komitetu Dzielnicowe
go Obrońców Pokoju. 

* ** PBZEDWIOSNIE !ul. :lleromskiego 74) -
„Dziewczęta z baletu" - godz. 18, 20; 
dozw. od lat 12. 

10 września br. św. Teresy, a zabudowaniami przy ul. 

ROBOTNIK (ul. Kilińskiego 178) - „Oni 
mają Ojczyznę" - godz. 18, 20: dozw. 

Balą felieton 
W dniu wczorajszym odbyła się 

konferencja delegatów K.O.P. Dziel
nicy Górna - Prawa. 

od lat 10. • 
ROMA (Rzgowska 84) - „Klopptliwe ali

bi" - godz. 17.30, 20; dozw. od lat 18. 
REKORD (Rzgowska 2) - „Bar:vłeczka" 

gO<iz. 17.30: :?O; dozw. cd lat 18. 
T oniec zabroniony „odgórnym okólnikiem" 

Na Kongres w Warszawie wybra
no; Janinę Zalewską z ZPB im. 
Hanki Sawickiej. Reginę Zalewską 
z CZPWI. oraz Marię Augustyniak 
z tkalni automatycznej ZPB im. J. 
Stalina. 

Na delegatów na kongres w War
szawie wybrano robotnika z Za
kładów im. Dub&is - Kazimierza 
Hudzię oraz literata Igora Sikiryc
kiego. STYLOWY (KiUńskiego 123) - ,,Przybrana 

córka" - godz. 17,80; 20; dozwolony 
od lat 18. 

IWIT (Baluck! Rynek 5) - „Poszuldwa
cze złota" - godz. 18, 20; dozw. od 
lat 12. 

TĘCZA (Piotrkowska 108) - „Pustelnia 
Parmeńska" I seria - - godz. 16,30, 
18,30, 20,30; dozw. od lat 18. 

TATRY CS!enkiewlcza 40, w ogrodzie) -
„Urodzony w październiku" - godz. 
16.30, 18,30. 20,30: dozw. od lat 18. 

WISLA (Daszyńskiego Il - „s. o. S." 
~odz. 16.30: 18.30; 20.30; dozw. od 
lat 18. 

WLOKNIARZ (Próchnika 16) - „Pło· 
mienie" - godz. Hl,30, 18,30, 20,30; 
dozw. od lat 14. 

WOI.NOSC (ul. Napiórkowskiego nr 16) 
„Miasto młodzieży (Komsomolsk)" -
godz. 115,30, 18, 20,30; dozw. od lat 12. 

ZACHĘTA (Zgierska 26) - „Kwiat mi
łości" - godz. 1&, 20; dozw. od lat 12. 

DZIECIO:'ll DO LAT 6 WSTĘP DO 
KINA WZBRONIONY. 

Zebrania odczyty 
DZIS! 

- w lokal'.1 Ola:ę.gu TPPR w Łodzi, ul. 
Pi-0t11kowska 272,b, I !Piętro, o godz. 17,30 
odprawa przewodniczących kół TPPR z 
dzieln icy - Sródmieście. - Sfawiennlctwo 
ws.zyst.kich przewodniczących Kół obo' 
wiązkowe. 

Oliarq 
Z okaz.1.i imienin szefa działu zaopatrze

nia ZEOL ob. Jacka Rakoczego, zl 1503 -
na dzieci ociemniałe składają wspć~pra• 
cownlcy. 

w ponledzialek, 14 bm. wieczorem, lco• 
rzystaJ:1c ze święta wtorkowego, przyje· 
rhali do Lodzi moi krewni z warszawy. 
Poszliśmy do Gospody Ludo~eJ w ogród, 
ku dawnej Tivoli. Przygrywa tam orlde
stra B•cl Lopat<•~skich. Zjadłszy przyst'P 
ną clla kbszeni Judzi pracująrych kolację 
pragnęUś .-ny (w związku z pub~-tem cal~j 
Todziny na wczasach) uieco się zab-twk. 
Błogosławiliśmy fakt usp Jłecznienla faj 

placówki. Kiedyśmy w takt sJrncznych 
melodii tanecznych wkroczyli na estra-

Radio 
CZWARTEK, 17 SIERPNIA 

12,04 Dziennik; 13,10 Rep. J , Serejskiego 
p. t. „W. Dałek - polski miczurinista"; 
13,20 Muzyka; 13,25 Progr, dnia; 13,30 
Muz. rozrywkowa; 14,00 Kronika bulgar.; 
14,15 Komuntkaty: 14.20 Kon~ sol.-instru, 
mentalistów; 14,55 Konc.; 15,30 „Sp1ewa• 
my piosenki na koloniach" - aud. dla 
świebl. dziec.; 15,50 Muzyka; 16,00 Dzien
nilk; 16,20 ,.Z dziedziny rad!otechniki'• -
pog. w opr. inż. B. KlimaszewskiegJJ; 
16,30 Aud. dla mlodz.; 16,45 Aktualności 
łćdzlcle; 16,55 Muzyka; 17,00 Konc. popoi. 
w wyk. chóru i ork. Łćdz. P. R.; 17,35 
„Porozmawiajmy"; 17,40 Konc. krak. ka, 
peli ludowej; 18,05 Odpowiedzi fali 49; 
18,15 Muzyka; 18,35 Rep. A. Jędrkiewicza 
pt. „Z wizytą u Karpiaków w Konarach"; 
18,45 Aud. dla świetlic mlodz.; 19,15 „Kra 
wędź'• - Słuchowisko A. Jędrkiewccza 
w /g powieści W. Rzezacza. Reż. M. Meli
ny; 20.00 Dziennik; 20.40 Konc. malej or• 
kiestry z Katowic: 21.15 Aud. dla wsi; 
22.00 „Syn ludu": 22.20 Mówimy o sporc'e; 
22,30 Zapraszamy do tańca: 22,43 Omówie
nie książki Zalewskiego „Traktory zdobę, 
dą wiosnę• - aud. w opr A. BrodZk!ej; 
22.58 Progr. lok. na jutro; 23,00 Ostatnie 
wiad.; 23,10 Progr. na jutro; 23,15-24,00 
Muzyka. 

dę - ku ogólnemu zdumieniu - zwrcico• 
no llam nieoczekiwaną uwagę. Dosłownie: 

„w Gospodzie Ludowej taniec Je~t nie
pr7ewidzlany", komunikując jedHolześnle 

(C) 

że wydano w tej sprawie odgórny ohól• 

ni~i~ jest ostateeznie mo.'ą winą, że bę- N O l A l N \ K 
dąc młodą jeszcze kobietą cd cJ.asu do 
czasu chętnie bym sobie potaóczvla, l '!' G<?LIC I . STRZYC SIĘ chcą 
zwłaszcza, że pochłonięta codzienną pracą n;i1esz~ancy ChoJen w zakładach ~y 
rzadko mogę pozwoli~ sobie na c.hwilę ZJerSk1ch us~eczruc;>nY?h· Takich 
beztroskiej zabawy. uwa;;a, która zosta< tymczasem W lch dzi~lmcy - <ZWł~
la zwrócona ml publicznie nle licuje - szcza za torem koleJowym - me 
moim zdaniem - ani z pojęciem demo- ma. 

t0DZKI 
* OTWARCIE DOROCZNEJ WY 

STAWY prac malarskich 1 graficz
nych członków Zw. Zaw. Pol. Arty
stów Plastyków okręgu krakowskie
go nastąpi dziś o godz. 18 w Ośrod
ku Propagandy Sztuki w Parku Sien 
kiewicza. kratyzacji lokali, która została wreszcie * NIE BAGATELIZUJMY „pu

dokonana, ani z założeniami uspolecznio• łapki" na ul. Bagatela. Idący wie-

nych plaLówek gastronomicznych PDT. ~~~::i:~;c~~ś~e~o n~~n~~~j~c:~: 
Czy z tego ma wynikać, że tańczyć mot., sokości 5 metrów, w miejscu gdzie 

na tylko w lokalach prywatnych, ściąga- chodnik urywa się tuż nad kanałem. 
jących „haracz" za dostarczenie odrobiny * RADOGOSZCZ PROSI 0 skle 
rozrywki? py włókiennicze i odzieżowe wska-

Czy z tego ma wynikać, że taniec do- zując jednocześnie wolne lokale w 
ste.pny ma być tylko, jak przed wojną, swojej dzielnicy, a więc: przy ul. 

Zgierskiej 169 171, 203, 217. Aż czte
ry lokale! 

dla ,,elity''? 

Wydaje się, że sama orkiestra nie jest 
tym dziwacznym „okólnikiem" zachwy-
eona. 

Wydaje się także, że warto by zaintere
sować si~, kto jest autorem tego intere. 
sującego ·okólnika, na temat którego snu
je się oczywiste wnioski, że uspoleczllle• 
nie zostało przez kogoś niewłaściwie zro-
znmlane. 
Może Gospoda Ludowa (dawn. Tivoli) 

zechce zrewidować swe błędne stanowi• 
sim, dając w ten sposób dowód, że godzi 
się z nami iż tańców nie można zaliczyć 
do ,,Juksusów". De-Jot. 

* COFNIĘTO PARKAN przed 
.domkami wzdłuż ul. Zgierskiej mię
dzy Skarbową a Julianowską, pozo
stawiając nieregularnie rosnące drze 
wka, krzewy i chwasty. Mieszkań
cy Julianowa oczekiwali skweru, a 
do dziś jest... śmietnik. * NIE TYLKO OPÓŹNIENIA 
w terminach wyznaczonych przy
miarek. ale i vvypadki zamknięcia 
lokalu w godzinach wyznaczonych 
do pracy i przyjmowania klientów
zdarzają się w Spółdzielni Rzemieśl 
niczej im. Lewartowskiego. 

* ZAGADKI NASZEGO IWA
STA (15) Co jest słuszne i zgodne z 
przepisami? Pobieranie przez admi
nistratora JJpłat za zameldowanie 
bez wydania pokwitowania, czy wy: 
konanie tych czynności bezpłatnie? 

~O WIZYCIE W ZOO 

R ys. K. ry,·u ss. 

Mały Józio „robi" żółwia 

cz gli ROBINSON HRłJPHA C72) 
VliL.a>.~l. ttLU l • LAU ~ l l" AGAPIT· HRłJZOE 

- Ląd - ląd! - rozległ się okrzyl< z ma 
~ztu. Cała załoga (.jak od czasów Kolumba 
jest to przyjęte przy l>Cdobnych olcazjach) 
wybiegła na pokład, a Stonwin Lillchurch 
ogłosił alarm (nawiasem mówiąc - bojo' 
wy). 

- Zllójmistrzu! broń dla wszystkich, pal 
ną i biał'!! - rozkazal. 

Zbćjmistrz i jego pomocnicy zlożyli ca• 
le muzeum przed Lillcburchem, który 
wJa;noręcznic (tak conajmniej podaje 
I: ncyclopedia Britannic'1) rozdawał broń. 

- 'l'obie halabarrla! 
- Jack - dla ctebie maczuga! 
- Jim - masz kłonicę! 

- A tobie pistolet! 
Statek piracki zbliża! się Im wyspie dh, 

mentowej, aby tubylców prr.ekc.nać o wyi: 
szości kultury pew:nej innej wyspy. 

- Weż klllrn łudzi na zwiady! - polecił 
Lillchurch Apolinaremu. 

- Rozkaz, kapitanie! 
Apolinary wyznaczy! kilku marynarzy i 

wkrćtce lódka odbiła od statku I płynęła 
w kierun1<u nieznanej wyspy, która (sta' 
Tym zwyc1.ajem wysp tych mórz) zaryso
\\ala się na horyzoncie dwiema palmami 
na tle tajemniczego wybrzeża. 
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